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Na konferencję przybyli obaj księża 
kardynałow ie, 5 księży arcybiskupów i 
24 księży biskupów. Obradom przewod­
niczył J. Em. ks. kardynał Aleksander 
Kakowski.

W ysłano pisma: do Ojca św. Piusa XI. 
z prośbą o błogosławieństwo w  pracach 
konferencji, i do J. E. ks. racybiskupa 
Buenos Aires, w którem  zebrani na kon­
ferencji ks ęża biskupi polscy witają Mię­
dzynarodow y Kongres Eucharystyczny, 
łącząc się w  duchu z uczestnikami Kon­
gresu i zawiadamiają, że przedstawicie- 
J*mi Episkopatu Polski na Kongresie bę­
dą: J. Em. ks. August kardynał Hlond i 
Ich Ekscelencje księża biskupi: Kubina, 
(Okoniewski I Radoński. W ysłano także 
rism o do ks. biskupa Małeckiego, składa­
jąc hołd męczennikowi za w iarę, dzięku­
jąc mu za modlitwę i polecając się nadcd 
jego modlitwom.
| Zebrań* biskupi uczcili pamięć pierw ­
szeg o  biskupa łódzkiego ś. p. W incente­
go Tyrmenieckiego, bisKupa robotników,

E-^ zm o rd o w areg o  organizatora, diecezji, 
iekuna biednych i za spokój jego du- 
J  pomodlili się. '

/ Zjazd pidziękowal J. E. ks. biskupo­
wi łomżyńskiemu, ks. Stanisławowi Lu- 
Komskiemu za to, żo przychylając się do 
prośby Episkopatu, pomimo licznych za­
jęć opracow ał dzieło p. t. ,,Konkordat", 
które przyczyni się do coraz lepszego 
zrozumienia 1 •wykonywania konkordatu. 
Podczas trzechdniowych obrad rozw a­
żono wiele soraw. Pom iędzy innemi:

1. Konferencja przyjęła uchwały ko­
misji ogólnej synodu plenarnego, który 
ma się odbyć w  roku 1935.

2 Omówiono spraw y, związane z 
wychowaniem młodzieży. Postanowiono 
w ysłać od całego Episkopatu dwa pisma 
do rządu, jedno w  sprawie udzielania 
nauki religji w  szkołach przez duszpaste-

Kaucja za zwolnienie 
Uermerscha i Caena

WARSZAWA, 9. 9. (teł. wł. — G.). 
Jak  się dowiadujemy, w dniu w czoraj­
szym  obrońcy aresztow anych dyrekto­
rów  Ż yrardow a: Verm erscha i Caena, 
adw . Beylin j Koral wystąpili z podaniem 
rdo prokurotury Sądu Apelacyjnego o 
Łmianę środka zapobiegawczego w  sto­
sunku do osadzonych w areszcie. Obroń' 
cy  podnoszą, że nie zachodzi obaw a u* 
cieczki oskarżonych, ani też ooaw a m a­
tactw a, gdyż w szystkie dowody w  spra- 
rwie Żyrardowskiej zostały zabezpieczo­
n e  przez sędziego śledczego. Obrona 
ofiaruje za osadzonych w areszcie dy­
rektorów  francuskich kaucję według u- 
znania w ładz sądowych.

Decyzja w  przedmiocie podania obro­
n y  zapadnie w  b. tygodniu.

Litwa zakupuje w Polsce 
surowce

WARSZAWA, 9. 9. (tel. wł. — G ). 
Huty górnośląskie podjęły w ostat"ich 
czasach dostaw ę żelaza walcowanego i 
innych metali dla Litwy. M eta'e Impor­
towane sa drogą okólna za pośrednic­
twem państw  bałtyckich.

W  ostatnim kw artale wywieziono na 
Litwę b!:sko zUO tonn metali, wyprodu- 
i  i u 'in v r .h  w  h u t a c h  DC-lsk CU.

rzy  parafjalnych, drugie zaś w  sprawie 
nauczania dz*eci katolickich przez nau­
czycieli inowierców i mieszania dzieci 
żydowskich z dziećmi katolickiemi w  
szkołach.

3. Zastanawiano się nad dalszem 
działaniem organizacyj: Legjonu mło­
dych, Związku obywatelskiej pracy ko­
biet i Młodzieży Demokratycznej. Dzia­
łalność tych organizacyj budzi nadal oba­
w y w  społeczeństwie katolickim , wo­
bec czego Episkopat nie spuszcza tych 
organizacyj z oczu i w zyw a wiernych do

| czujności w  tym kierunku, 
j 4. Duszpasterstwo nad rodakami na- 
j szymi, przebywającym i zagranicą. Ak­

cja katolicKa, spraw y prasowe, pomoc 
dotkniętym klęską powodzi, uniwersytet 
katolicki w Lublinie były przedmiotem 
rozważań i odDOwieanich zarządzeń.

Episkopat zastanawiał się nad zja- 
w ir’ :em pomnażania się obchodów świe­
c k i 1!, które n:estusznie nazwane są 
świętami i nad wciągamem do tych ob­
chodów Koścoła. W ydano w tej sprawie 
zarządzenie. (KAP).

Polski
W e c z w arte k , wieczorem przejeż­

dżał przez Katowice gen. Haller, udając 
się do swoich placówek w  P o zn ań sk i. 
Licznie zebiana publiczność z przed­
stawicielami Koła P ań  - Hallerowskich, 
Katol. Tow, Polek, Chorągwi Slą^kief, 
Hallerczyków z pp. Radcą Robinsonem 
i dyr. Gawrychem na czele, w itała ser­
decznie i owacyjnie Błękitnego Wodza.

Korzystając z dłuższej przerwy ko­
munikacyjnej, gen. Haller w yszedł z 
wozu kolejowego 1 wszczął serdeczną 
pogawędkę z otoczeniem; szczegó ln i 
zainteresow ał się spraw ą bezrobocia 
na Śląsku, pytając ilu Hallerczyków i 
pracowników plebiscytowych znajduje 
się bez pracy. Gdy mu zakomunikowa­

no, że liczba samych bezrobotnych Hał- 
lerczyków w yrosi około 95 proc., gen. 
Haller zm artwił się tem i w yraził ko­
nieczność jaknajszybszego zajęcia się 
losem tych zasłużonych wobec Ojczy­
zny Judzi. W  rym ceiu ma być najpierw 
opracowana szczegółowa statystyka b. 
żołnierzy, powstańców 1 pracowników 
plebiscytowych.

„Każdy wprawdzie obywatel — po­
świadczył p. Generał — ma prawo do 
pracy, ale stokroć w ięk 'ze  prawo do 
pracy ma ten. który szedł do walki o 
wolną i niepodległą Polskę".

Spoleczeńsiwo śiąskie musi z tych 
słów wyciągnąć odpowiednią naukę.

(w ł)

Urzadzenie 56 bram dla publiczności
WARSZAWA, 9. 9- (teł. wł. — G.). 

Komitet o-ganizacyjny Challenge‘u czy­
ni gorączkowe przygotowania do dnia 
finiszu w  locie międzynarodowym. któ­
ry  nastąpi w  przyszłą niedzielę dnia 16. 
b. m.

W edług otrzym anych zgłoszeń z ca 
lej Polski, jak i z zagranicy, przewidzia­
ny jest udział olbrzymich tłum ów na 
lotnisku w fszaw ak iem . Niewatoi w !e 
pobity będzie rekord widowisk w Polsce. 
Oczekiwane jest bow;em przybycie na 
lotnisko, przeszło 250.000 osób.

| Dla zapewtiienia bezpieczeństwa i 
j. porządku ułożony został szczegółowy 

plan kierowania publiczności na lotnisko 
Mokotowskie. Urządzonych będzie 56 
miejsc wstępu, przez różne punkty doo­
koła pola lotniczego.

M inisterstwo Komunikacji udzieHo 
„O rb:sowi“ 10 pociągów nadzwyczaj­
nych, które przywiozą widzów z w szyst­
kich większych miast Polski. Dla u trzy­
mania porządku w dniu finiszy przydzie­
lone będą na lotnisko specjalne kadry 
policji pieszej i konnej.

Ze soortu

Niemcy — Polska 5:2 (1:])
Pasmo porażek nasze] reprezentacji trwa

WARSZAWA, 9. 9. (Tel. wł. G \  | przez czterech pomocników. Polacy
Mecz Polska—Niemcy zakończył się 
dużem i niespodziewanem zwycięstwem 
Niemców 5:2, do przerw y 1:1.

Pierw szą połowę gry zasadniczo 
można podzielić na trzy  okresy: w
pierwszym i trzeciw  przeważali Niem­
cy, w  drugim gra była wyrów nana. Se- 
rję bramek rozpoczyna w 14 min. LH.- 
ner, w yrów nał w 29 min. WHhnowski. 
Tempo gry przez całą pierwszą połowę 
niesłychanie żywe. Niemcy stosują swój 
własny, specyficzny sposób gry afaku. 
polegający na stałem  zatrzym yw ana 
środka napadu w  tyle i zasilaniu pozo- 

fi&wórki Dtostopadlemi piłkami

grają jak zwykle systemem „W ", mało 
ruchliwie; a tak  polski spóźnia się stale w 
starc ie  do piłki,,

Po przerw ie tempo wcaie nie słab­
nie. Stroną atakującą są teraz raczej 
Polacy, przynajmniej do 30-tej minuty. 
W 14-tej minucie dobrze wypuszczony 
Pazurek lokuje piłkę w bramce Niem­
ców. Zanosi się na przegraną reprezen­
tacji Niemiec, tembardziej. że atak pol­
ski dąży widocznie do podwyższenia 
wyniku. Tymczasem 30-ta minuta przy­
nosi w yrów nanie ze strzału Hohmana. 
Od tej chwili a*ak Niemców stw arza u- 
siawicznie groźne sytuacje pod bram ką

Polski i w  ciągu 15 minut strzela a i 
trzy gole, w tem jeden z karnego.

Fontowicz zawinił utratę conajmniej 
dwu bramek Resztę winna zapisać m  
swe konto pomoc, przez którą napastni­
cy niemieccy przechodzili z największą 
łatwością. M artyna i Bułanów stanów’li 
pewną parę obrońców. W ataku najlep­
szym był Nawrot, którego po kontuzd 
jeszcze w pierwszej po łcw e, za s tąp i 
Ciszewski. Ten ostatni nie stanął nie* 
stety  na poziomie swego poprzednika, 
Wilimowski, początkowo mało ruchliwy, 
później wypadł dobrze. W łodarza unie­
ruchomił zupełnie doskonały pomocmk 
Niemców, o polskiem nazwisku, Ż y ­
liński.

Motorem wszystkich akcvj ofenzysw 
nych gości, był Scnepan Ponadto go­
ście zdecydowanie bili gospodarzy w 
szybkości. W  większości groźnych sv- 
tuacyj pod bramką Polaków zawsze o 
ułamek sekundy szybszy był napastnik 
niemiecki. Zresztą cała drużyna Niem­
ców przedstaw iała zespół wyrów nany, 
bez luk. dobry technicznie.

Spotkanie przeprowadzone było w  
bardzo nerwowej armosferze, która po- 
teaiówał dop’ng 40-tysięcznej publicz­
ności, o+acza,lacej morzem głów repre­
zentacyjny stadion LeeiL Na mecz zje­
chało przsszło POCO Niemców Siedzieli 
oni w zwartej grupie na trybunach i 
kiedy zwycięstwo p-zechyliło się fltritTn. 
rzyść Niemców, szaieli formalnie, w y­
rzucając w górę n iey lk o  czapki, ale 
m arynarki, w alizki 1 t, d Graczy sw >- 
ich znieśli na rękach z boiska.

Publiczność polska przyjęła porażkę 
spot omie.

Sędzia p. Ohlson (Szwed) przerekG- 
mowany.

Projekt utworz^Sa

WARSZAWA. 9 9. (tel. wh — G ). 
Związek Inwakdów R P. p-zedstawił 
M inisterstwu Skarbu i Opfeki Sr>oł. pro­
jekt utworzewa przy jednym z tvch mi­
nisterstw  specH nego departamentu, w 
którym  skoncentrowałyby s’ę wszvstk!e 
w vdz'ały  załatwiające spraw y inwali­
dów. Dotąd bowiem istnieie oddzielny 
wydział inwaM zki w Ministerstwie O- 
pieki Społeczn°i i w ydzijf rent w  Mini­
sterstw ie Skarbu, podczas gdv zagrani­
cą !stnie;ą nawet oddzcelne iednostk’ mi­
nisterialne dla spraw inwalidzkeb.

Proiet ten przekazany został P rezyd­
ium Rady M!nisirów do rozpatrzen i.

S^sFcyjna afera handlowa
WARSZAWA, 9, 9. (teł. wł. — G.). 

W dniu wczorajszym  z nakazu władz 
prokuratorskich dokonano fu sensa­
cyjnego aresztowama w  związku z ujaw­
nioną aferą handlową. Na Pawiaku osa­
dzony został kupiec Lejb vel Ludwik 
Szmaragd.
Do wiadomości dostawców Szmaragda, 
u których nabyw ał on większe partie ar­
tykułów piśmiennych i t. p. doszło, iż 
sprzedaie on natychm!ast nabyte artyku­
ły za pół ceny i ptzygotowuje się do u- 
cieczki zagranicę. Szmaragd m.rnz!ł ró­
żne firmy na straty  sięgające kilkudzle' 
sięciu tys 'ęcy  złotych.

W czoraj na skutek doniesień, które 
wpłynęły do prokuratury Szmaragda 
aresztowano w momencie, gdy szyko" 
w ał się do wyjazdUr



Sfr. 2 ..KUR IER** dnia Jf> września 1934 N r. 249

WujuM g  drna
Sytuacja Żyd lw  w Niemczech

Morze atram entu wylali żydowscy 
dziennikarze i publicyści w  obronie rze­
komo mordowanych i katowanych Ży­
dów w Niemczecn. Co doświadczeńsi 
czytelnicy wiedzieli, że to zwyczajna ży­
dowska przesada, ale wielu też wierzyło 
na słowo. Lepiej już jednak wierzyć in­
nemu „Słowu**, mianowicie wileńskiemu, 
w  którem feljetony z Niemiec drukuje p. 
Ks. Pruszyński. Publicysta ten znany 
jest ze swoich sym patyj dia sjonizmu, 
jako prądu budującego żydowskie pań­
stw o w Palestynie. W  rozmowie z nie­
mieckim Żydem dowiaduje sic p. P ru ­
szyński :

— Jeżeli byli żydzi w obozach izola­
cyjnych, to  nie jako żydzi, a jako ko­
muniści. socjaldem okraci, pacyfiści. Wy 
kroczenia tłumów? Pewno że byty. Bo 
była to  przecież rewolucja. Hitleryzm 
s»a program  antysem icki?

— No, dobrze, — mówię wr°szcie 
a bojkot gospodarczy?
— Niema żadnego bojkotu.

| 1 TEATRU WIELKIEGO

Tu nastap iła  pauza, poozem on 
przeszedł do ofensywy. Sklepy żydow­
skie funkojonują jak dawniej, Wielu 
żydów wraca z zagranicy. Na urzędach 
są  żydzi...

..Ci, którzy walczyli podczas wiel­
kiej wojny — przeryw a szybko me 
zdumienie.

A w czem objawia się najbardziej 
realnie działalność antysem ityzm u?

Żydzi są odsunięci od polityki, wy- 
dawniotw, teatrów. O życiu towarzys. 
kiem, zwłaszcza da.vrem . mowy ni^ma 
Ale jest gorzej. Z piedestału Rzymu 
i Hellady, strącona została Judea do 
poziomu Kafrów czy Buszmenów To 
n ietylko oskarżenia o , podpalanie 
św [ata“, to nietylko wywlekanie naj­
potworniejszych ®arzutów, to przede, 
wszystkiem: pogarda, i gorzej, obrzy­
dzenie....

Niema dziś w Niemczech pogromów
Jeet rozpow szechniona po całym kraju 
rozlane ulotkam i, grubemi tom am i, mo 
■wami przez rad jo  i filmowemi poka. 
ząmi pogarda dla żydów. Poczucie, że 
to jeszcze bardzie] robactwo, niż wróg, 
że w lf)18 roku stanęli „przeciw Niem- 
eom“. Ź i od 1918 roku do 1933 „wsy­
sali się we władzę*. I wreszcie najgor­
sze może przekonanie: że w najleps*’7*-’ 
nawet zazje są społecznie niepotrzebni, 
społecznie zbyteczni.

Niema drugiego narodu na świecie, 
k tó ryby  tak jak Żydzi narzucał się in­
nym narodom. W yrzuceni drzwiami, 
w racają oknami. Gdy im s'ę mówi, że są 
conajmniej zbyteczni, krzyczą z całych 
płuc, że są pożyteczni. Niema co się 
dziwić Niemcom.

Socjalistyczny pryncypjalizn
Wnioskiem polskim o rozciągniecie 

trak ta tów  o mniejszościach na w szyst­
kich członków Ligi Narodów zajął się 
łakże „Robotnik":

Przedew szystkism  Polska grozi, że 
jeżeli wniosek jaj nie przejdzie,. to 
ona wypowie trak ta t o ochronie i. niej 
szóści. Takie staw ianie spraw y — 
wszystko albo m c — uważamy za błę­
dne. Jeżeli Polska w nioskom  swym 
chce się przysłużyć mniejszościom 
wszystkich krajów, to nie może dać 
złego przykładu i odmówić ochrony 
własnym mniejszościom. „Prestiż" na­
rodowy nie może tu  stać wyżej od 
sprawiedliwej zasady, k tórsj się broni 
na tePenia m ied-ynarodowym  j od do­
brze zroziimlenej racji stanu,

„Robotnik" plecie głupstwa. Cóż to 
za „dobrze zrozumiana racja śtanu", któ­
ra  pozwala obcym potencjom w tracać 
się do wewnętrznego życia państw ow e­
go Polski? Można zrozumieć działalność 
po!sk:ch grup politycznych taką, któraby 
w kraju — na arenie wewnętrznej — 
miała na celu równouprawnienie t. zw. 
mniejszości. Ale oddawanie pewnych za­
sad wewnętrznego życia Polski pod 
gwarancje państw  obcych — to już do­
praw dy uryncypjalizm posunięty za da­
leko. Możeby jednak taki socjalistyczny 
bonza jeden z drugim starał się trochę 
myśleć. Nawet socjalistom myślenie zro­
biłoby dobrze.

R.

„Zwycię2^am Kryzys”
Kcmedja w 3 aktach P. Vulpiusa

Jest jednak rzeczą ciekawą, że za- i Ograniczymy się zatem do kilku u-MlATTT łV1 AłłTłTł n.lf ni' ly ii    .. _ i. __i C _ C : ...  ■ _ _sadniczy motj^w cw ej klasycznej „Ko- 
penikjady" przewija się w ostatnich la­
tach w twórczości literackiej. Copra- 
wda — zdemilitaryzowany. I dziś niepo­
trzebnym  się już staje naw et „dobrze 
skrojony frak", — w ystarczy i zwykłe, 
skromne ubranie, pyleby nie zabrakło 
tupetu, energii i silnej woli.

Pokazuje się, że i w życiu „cyw i­
lów" nie brak wdzięcznego m aterjału 
do stworzenia groteskowej sa ty ry , że 
typy w guście Nikodema Dyzmy możli­
we są do pomyślenia w każdem środo­
wisku.

T rzeba tylko mieć' zaolność bystrej 
obserwacji i oko karykaturzysty . „

Że autorzy upodobali sobie specjal­
nie milieu wielkich banków z ich dy­
rektoram i i radami nadzorczemi, — me 
zdziwi to zbytnio nikogo, kto miał spo­
sobność zapoznać się bliżej ze skomp'i- 
kowanym trybem  czynności i tradycyj­
nym  rnenml ceremoniałem podobnych 
instytucyj. A ostatnie g łośne afery prze­
mysłowo - handlowe dowodzą, że i na 
innych polach zręczny saty ryk  mógłby 
z powodzeniem znaleźć niejeden temat 
nietylko do komedji...

Ostatnio w ystaw iona sztuka wiedeń­
skiego autora, przyszła do nas po trium ­
fach w W arszawie i Krakowie, a  ob­
szerniejszą recenzję z jej k ra k o w s k i  
nrem jery zamieściliśmy niedawno na 
lamach naszego pisma.

wag na tem at jej inscenizacji na lw ow ­
skiej scenie.

Na czoło całego zespołu wybija się' 
J. Leliwa, naprawdę niezrównany w ro­
lach charakterystycznych, jeden z fila- 
rów lwowskiej sceny, artysta o dużym 
talencie i nieprzeciętnym neiw ie sce­
nicznym.

Z pełnem uznaniem jestem  też dla 
R. Nlewiarowlcza, jaku odtwórcy głów­
nej roli i zarazem reżysera sztuki. Czu­
ło się, ze w łożył w nia całą duszę i cały 
zapał, — osiągając też w rezultacie 
piękny, a zasłużony sukces.

Drugorzędne roie naogół obsadzone 
dobrze, znalazły też odpowiednich w y­
konawców. począwszy od samego ,,pre- 
zesa‘‘ (L. Krzemieński), aż do starego 
woźnego (Wł. Ratschka).

Role kobiece nie dają większegu po­
la do popisu. Milutką, naturalną i pełną 
wdzięku, była E. Bonacka, starannie o- 
pracow ala swą rolę A. Matusiakówna, 
nie wychodząc jednak poza ramy prze­
ciętności.

Licznie zebrana publiczność baw iła 
się doskonale, darząc niejednokrotnie 
artystów  oklaskami przy otw artej sce­
nie, Sztuka powinna mieć zapewnione 
powodzenie, na co w zupełności zasłu­
guje, scenicznie bowiem zrob’ona jest 
doskonale,

K. Rychłowskl

Z SALI KONCERTOWEJ

Recital braci Gim^IGw
Dzięki inicjatywie „lwowskiego woje 

wódzkiego komitetu pomocy ofiarom 
powodzi" odbył się w ubiegły piątek w  
sali teatru wielkiego recital braci Gimp- 
lów a to skrzypka Bronisława i piani­
sty  Jakóba. Imprezę tę — ze względu 
na dużą frekwencję publiczności oraz z 
uwagi na istotnie niecodzienne walory 
artystyczne głównie skrzypka należy 
uważać za nader udałą. ,

Skrzypek, to artysta dojrzały o sze­
rokim zasięgu interpretator!^ im i znacz­
nej głębi uczucia. Poważny. skupiony i 
subtelny wykon oraz kapitalną techri

ka, staw iają go w rzędzie poważnych 
przedstawicieli artystów  skrzjpków . — 
W ykonana sonata Beethovena F dur 
miała miejsca o dużej piękności. — 
również koncert Glazounowa zagrany 
doskonale, poaobał się ogólnie.

Jakób Gimpel, pianista, zbytnio daje 
się unosić swemu temperamentowi — 
przez co interpretacja jego traci jednoli­
tą linję i kunieczną spoistość. Sama choć 
duża już technika nie w ystarcza — na­
leży koniecznie pogłębić interpretację, 
gdyż inaczej trudno myśleć o poważniej 
szych sukcesach artystycznych. ” W.

Konkurs Instytutu
Opinja publiczna została znowu 

wstrząśnięta wiadomością o strasznej 
katas-ofie budowlanej w Ozorkowie, w 
której zginęło trzech robotników, a 
trzech jest ciężko rannych. ,

W szystkie katastrofy budowlane, 
które zdarzyły się ostatniemi czasy, do­
wodzą wymownie, jak palącą jest u nas 
spraw a uporządkowania przepisów, re­
gulujących bezpieczeństwo pracy na bu­
dowach, wzmocnienia kontroli i pocią­
gania do surowej odpowiedzialności kie 
rodników  budowy nietylko po zaszłej 
katastrofie, lecz również za niedbalstwo 
organizacyjne, które może wyw ołać 
katastrofę. ,

W ystarczy krótka obserwacja wzno­
szonych budynków, aby się przekonać, 
że robotnicy na wszystkich prawie bu­
dowach narażeni są na poważne niebez­
pieczeństwo życia z tego powodu, że 
kierownictwo budowy bądź nie zdaje 
sobie spraw y, bądź też — ze względów 
oszczędnościowych — lekcew aży ko­
nieczność stosowania urządzeń zabez­
pieczających.

W e wszystkich krajach cywilizowa-

Spraw Społeczny;!1
| nych istnieją już oddawna bardzo szcze 
, gółowe i surowo przestrzegane przepi- 
| sy, normujące bezpieczeństwo pracy w  
budowniewie. Dotychczasowe nasze prze 
pisy wykazują poważne braki: należy
je skorygować i uzupełnić. Do pracy tei 
powinni stanąć inżynierowie, technicy i 
m ajstrzy budowlani. .•

Instytut Spraw  Społecznych w celu 
ułatwienia pracy w tym kierunku ogło­
sił konkurs na pracę o bezpiecznem rusz 
towaniu, wyznaczając następujące na­
grody: I — 500 zł.: II — 300 zł.; dwie 
Ill-cie — po 200 zł. Ponadto S tow arzy­
szenie Zawodowe Przem ysłow ców  Bu­
dowlanych R. P. wyznaczyło dwie do­
datkowe premje po 100 zł. za pracę na­
grodzone 1-szą i Il-gą nagrodą. , , 

Szczegółowe konkursu oraz normy 
bezpieczeństwa pracy, obowiązujące w 
Niemczech, Belgji, Anglji, Szwajcarii; 
Czechosłowacji i Stanach Zjednoczo­
nych A P. można otrzym ać w Instytu­
cie Spraw  Społecznych, W arszawa, 
W iejska 19 lub w  Redakcji Przeglądu 
Budowlanego, W arszaw a; ul. Widok 22

wJWJ'

N o w a  f a l a  p o w o d z i
w powiecie raeszowskim

(a) Donoszą nam z Rzeszowa: 
Ubiegłej soboty o godz. 6-tej w ieczo­

rem nadciągnęła w  okolicę Czudżca. 
powiecie rzeszowskim, gwałtowna bu­
rza, połączona z oberwaniem się chmu­
ry. W szystkie potoki i rzeczki w okolicy 
wylały. Niżej położone grunta zostały

zalane, skutkiem czego wyrządzone zo­
stały znaczne szkody w  ziemiop*odach. 
W  W yżnem uszkodzony został most. po­
stawiony prowizoryczni?' po ostatniej 
powodzi. W Pstrągow ej i w Norłej Wsi 
zostało zalanych kilkan $ciP łomów. — 
Ofiar w ludziach i stra t w inwentarzu

I żyw ym  nie było. W oda na W isłoku sta- 
| le w zrasta. W  okolicy Ludczy szeroko 

w ylał potok Stopnica. Komunikacja z 
Żyznowa ao Domaradza przerwana.

Akademja „Pol. Czerwonego 
Krzyża’" we Lwowie

(a) U roczystą akademią uczciła w  dniu 
wczorajszym młodz;eź „Polskiego C zer­
wonego Krzyża" 15-Iecie tej za^użo- 
nej instytucji, przeznaczając dochód na 
powodzian. Sala Teatru Wielkiego o po­
łudniowej porze zapełniła s'ę przede- 
wszystkiem młodzieżą i rodzicami i c h y  
ba dawno już nie widziała rak tłumnego 
aućytorjum. Akademję zagaił dr. J- 
Szumski, prezes Lwow. Oddziału P.C.K-, 
przedstawiając cele tej organizacji j pro­
gram jaki w  ko’ach młodz:eży jest obec­
nie w jej ramach spełniany. Bardzo bo­
gaty program obejmował różnorodne 
produkcje, jak chóralne, muzyczne, ta­
neczne i recytacyjne w  wykonaniu mło­
dzieży zarówno ze szkół powszechnych, 
jak i średnich, tak żeńskich, jak i mę­
skich. Pięknie w ypadły produkcje ta­
neczne uczenie szkoły im. Kordeckiego 
i Żółkiewskiego, dalej „Legenda Czer­
wonego Krzyża" w interpretacji Koła 
Zakładów Żychowiczowej oraz „Cud 
nad W isłą" deklamacja i obraz w  Inter­
pretacji uczenie Zakładu PP. Benedyk­
tynek łacińskich. Zw-acały rw agę pięk­
nem wykonan;em 1 inne deklamacje na 
De obrazów, jak „Powódź" itd. Akade­
mja swym pięknym programem zyska1 a 
ogólne uznanie zebranej puoliczności i 
młodzieży.

Nowa polska placówka 
kupiecka we Lwowie

M iastu naszemu przybyła nowa, pol­
ska placówka kupiecka przy -ul. Sienkie­
wicza 5, gdzie p- iftudoll Ćwitalsbi, b. kie­
rownik Fm y M. Zaleski (znany tam  pod 
popularnsm  m ianem  „pana Rudolfa") o- 
tworż5'f"bogato zaopatrzony skład tow a­
rów tekstylnych. Poświęcenia nowootwar- 
tecro lokalu dokonał ks, piob, Cbmlelo- 
wicz, który w krótkiam  przem ówieniu 
wyrazi! sw ą radość, że danem  mu jw i w 
tak ciężkim okresie kryzysowym zanieść 
modły o błogosławieństwo Boża dla jerz. 
cze iednesro [katolickiego.przedsiębiorstwa. m • . . j • \ ; ► l • • i
we Lwowie.

W uroczystości wzięli liczny udział t&» 
nrezentanci św iata kupieckiego w  oso­
bach p. dyr ChaUier‘a, rap r pr-edsie. 
biorstw  żyrardowskich, p. M arji Bilowi* 
czewej, prez. „Zjednoczenia. Mieszczanek", 
urzedstaw iciela bielskich fabryk sukna p. 
C70Pt»at oraz znąrwch k tecó w  lw m yfkict 
pp. Górniaka, Z  Grocholskiego, Jarym o- 
wioza, J . M aHarza, J . Paw łow skiego f 
Paszyńskiego, który wraz z rsprezegerl-
tantam i prasy złożyli P Świtalskiemu 
serdeczne życzenia pom yślnego | rozwoiu 
iego z*słu«rującemu n a  poparcie przedsię­
biorstw u. (x)

Przed dwudziestu laty...

Dzień 8 w rześnia 1914 przyniósł 
mieszkańcom Lwowa głuche huki armat, 
wywołujące zrozumiałe zaniepokojenie. 
A to tem więcej, że miastu zagrażał po­
ważnie tra k  wody. tak że magistrat 
polecił otworzyć kilkadziesiąt studzien 
w mieście.

„Słowo Polskie" donosi, że pułkow ­
nik Szeremetjew, gubernator miasta, 
przyjął w pałacu namiestnikowskim 
zakładników i oświadczył im. że uwa'- 
nia ich od rygoru zakładników.

Donosi dalej, ze u gubernatora zja­
wiła się deputacja Ukraińców, prosząc 
o zachowanie instytucyj ukrainofiiękich, 
— na co  otrzym ała odpowiedź, że kwe­
stia ta jest obecnie zupełnie nieaktua1- 
ną i dlatego gubernator n5e może u- 
dzielić żadnych obowiązujących oświad­
czeń.

Z frontu wojennego jedynie wiado­
mość o zajęciu przez wojska rosyjsk‘e 
Mikołajowa.

Dzień 9 w rześnia 1914 upłynął w e 
Lwowie w śród zdenerwowania wciąż 
rosnącego: huk arm at dochodził przez 
cały dzień wyraźnie, na mieście pełno 
furgonów, transporty rannych i jeńców.

Miasto organizuje tanin kuchnie i bez­
płatne herbaciarnie.

Ze świata szerszego zupełny brak 
wiadomości. Jedyną wiadomością, jaką 
podaje „Słowo Polskie" jest telegram o 
w yborze papieżem Kardynała della O po­
sa; k tóry  przybrał imię Benedykta XV>
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Magistracka miara i „oszczędność” ...
Z działalność! Zarządu miejskiego w  Kamionce. StrumlłoweJ

Milkliwość i pośpiech 
biurokracji

Obywatel, m ający spraw ? w  urządzić 
Jest zbyt często w położeniu tego dziada, 
co to  mówił do obraru bez skutku. W nosi 
prośnę, czeka tydzień, miesiąc, dwa, trzy, 
urguje, chodzi od A nnasza do Kajfasza, 
by stwierdzić, że w właściwym czasie, za 
kolejną liozba „to“ 61? załatw i. I znów 
m ija miesiąc, dwa, mimo obietnicy, mimo 
uproszczonej bezdzijnnikow ej m anipulacji 
i toku czynności w ładza milczy jak zaklę­
ta. Sa wypadki, że rekursy  ciągną się la­
tam i. a ty obywatelu piać, d o  rekurs n i e  
wstrzym uje zapłatv i egzekucji, ba naw?t 
w WuizB PrB-»wdi«>invjn U rzęd u  m. Ttra- 
knwe fedno odwołanie leży n referenta 
|n i blisko rok, mimo, te  to  b iu ro  stosun­
kowo szybko załatw ia akta. A i l i t  czasu 
w ym aca załatw ianie drobnej reklam acji c^y 
odwołania w Ubezpiaczalni Społecznej, a i 
w W ojewództwie? A „pośpiech em erytal. 
r>v“ Jzb Skarbowvch zna już przynajm niej 
3/4 ludności, jakby nie m ożna było przed 
zem erytowaniem  pracow nika przeprowa­
dzić wszystkich formalności

Czasem jednak urząd  zdobywa się na 
rekord  rośpiechu. I tak sędzia dowiaduje 
jsi?' o swem z'emerytowaniu iz gazety. To 
jznćw w Zarządzie m iasta Krakowa już za 
dwa dni urzędnik o trzym uje dekret o 
przpn|e.sienfu w stan nieczynny dla „dubra 
służby", która które Rada Miasta uchwala 
na wniosek P rezydenta  baz dyskusji, bez 
obrony urzędnika. Za to  latam i trzeba 
czekać na reaktyw ow anie. Ale rekord ten 
pobił dyrek tor Ubezpiaczalni Dr. Zdzisław 
Kułkiewicz, które  jednego dnia srowndo- 
wał zredukowanie pracownika, udzielenie 
mu urlopu, i doręczenie pisma popołu­
dnia, nawet bez przesłuchania urzędnika. 
Czyż nie byłoby lepiej, by ten pośpiach 
iznajdował zastosowanie w  decyzjach ko­
rzystnych. dla stron i urzędników?

W. Si_.

Odkrycie archeoloęicine 
pa Kaszubach

7  początkiem września U niw eisylet 
P a  bański rozpoczął na Kaszubach p ra­
ce wykopaliskowe.

Do tej pory  w okolicy S tężycy zdo­
łano odkopać szereg grooów przedhi­
storycznym . M iędzy iinnemi odkryto 

jgnćb męski z  dobrze zachowanym 
'szkieletem , oraz grób dziewczyny, za- 
w ierclący wiele ładnych pierścieni 1 na­
szyjników.
Równocześnie w  Karczewsku oprócz 13 

grobów skrzynkowych odkrytych prz*d 
kilkunastu' dniami- odkopano newy, za- 
w letający 5 urn niezwykle pięknych 
i posiadających ozdoby sznurkowe. Nie­
stety  wskutek nieumiejętnego obchodte- 
nia się z niemi przy  wydobywaniu 4 
uległy zniszczeniu.

Po ukończeniu prac w  Stężycy zo­
staną dokonane badania w  Poczernin r 
koło Wielkiej W si oraz w Hallerowie 
1 Łebczu.

Napad rabunkowy 
pod faro.«ławiem

(a) O północy w dniu wczorajszym  
dwóch osobników napadło w  Miękiszu 
Nowym, w pow. jarosławskim, na S ta­
nisława Łozińskiego i Stefana Kapelu- 
cha. którym  zrabowali buty i ubranie, a 
oddaw szy do nich kilka strzałów , zbie­
gli. Policja aresztow ała sprawców  Pio­
tra  Konstantynowicza i Ołeksę Szczur­
ka, miejscowych parobków.

Piorun poraz:ł trzy krowy
(a) W ieczorem w dniu wczorajszym  

na pastwisku w Nowosielcach, w  pow ie­
cie sanockim , p:orun poraził trzy krow y 
na szkodę Mikołaja Mullera, dzierżaw cy 
x Nowosielec

Odroczenie eksmisyj 
mieszkaniowych

Term in m oratorjum  mieszkaniowego 
przewidzianego rozporządzeniem Pana 
Prezydenta R. P z dnia 13 kw ietnia rb. 
upływ a form alnie z końcem  m. paździer­
nika. Jednaki'3 wygaśnięcie tego term inu 
zbiega eię z ustawowym  zimowym term i­
nem w strzym ania eksmisji na czas mie­
sięcy zimowych. Z tjg o  względu sądy 
odraczać będą wykonanie zapadających 
wyroków eksm isyjnych z m ieszkań 1—2 
izbowych do dnia  1 kw ietnia 1935 r .

Niedawno zbudowano w  Kamionce 
Sirumiłowej przy ul. Piłsudskiego ka­
mienicę, która przekracza linję regula­
cyjną i nie psuje iej chyba dlatego, ie  
właścicielem domu jest żyd, i że stało 
się to za w iedzą burmistrza.

Pewien katolik wybudował również 
niedawno dom na przedmieściu według 
planów zatw ierdzonych przez poprzedni 
zarząd miejski i zgodnie z linją regula­
cyjną. Ale nowi w ładcy m agistraccy co 
do tego ostatniego domu orzekli, że 
trzeba go usunąć, gdyż niema przepisa 
nego oddalenia od ulicy.

Jakże sobie te dwa fakty wytłum a­
czyć? Tynfa temu. kto dopatrzy się w 
takiem załatwieniu spraw  jakiejś kon 
sekwencji. Bo zresztą bałagan" iządzi 
u nas w najlepsze. Tak np. ustaliła gmin­
na komisja rew izyjna, że według książek 
więcej w ydano dla magistrackich koni 
słomy, niż jej zaprzychodowano, d loj 
że burm istrz w ypłacał za ow ies o 50 gr.

,,Zwycięstwo odniesione w tegorocz­
nym Ch&llenije‘u zmusza całe polskie lot­
nictwo do Jeszcze bardziej wytężone] pra­
cy. Nie wolno nam zmarnować tego, co 
Już zostało zdobyte. Musimy się skupić 
wszyscy pod hasłem „zwyciężyć w Chal- 
lenye‘u 19341*

Tym testam entem  lotniczym Żwirki, 
pisanym  w przededniu tragicznej śmierci 
rozpoczyna się ostatni num er miesięcznika 
„Polska Skrzydlata", poświęconego w ca­
łości tegorocznem u Challengeowi

Treść pism a jest urozm aicona i bogata. 
Na wstępie mamy tam umieszczone opinje 
o Challenge‘u jp .  Min. Komunikacji inż. 
Butkiewicza, Min. Lotnictw a Francji gen. 
Denain, M inistra Obrony Narodowej Cze­
chosłowacji Bohumira Bradaca i gen inż. 
Ludomira Rayskiego. O C hallengeu ja'~> 
czynniku postępu w lotnictwie pisze inż.

za 100 klg. więcej, niż uchwaliła ko­
misja rolna i tp. A ludziska rozdziawiają 
geby z uciechy, że tak oszczędnie obra­
ca się ich groszem..

Na zakończenie jeden z ostatnich 
Kwiatuszków, Pew ien iegomość poprosił 
m agistrat o zezwolenie na postawienie 
płotu. W  związku z tern zjechała na 
miejsce komisja na czele z burmistrzem, 
k tóry  krokami odrmerzył drogę miej­

ską, mającą w tem miejscu kiedyś (czy­
taj : za 100 lat) powstać i po tak , dokład 
nem" odmierzeniu oświadczył: To jest 
moje, to na siebie zaijitabuluję i zakazuję 
ten obszar uprawiać dotychczasowemu 
właścicielowi.

Potulni mieszczanie zachodzą w gło­
wę, kiedy w yszła ustawa, pozwalająca 
burm istrzowi intabulować grunt gmin­
ny (jeszcze nie wywłaszczony!) na nie­
go osobiście.

Zdaje się, że trudno nie pisać satyry...

pil. Jerzy Rzewnicki, genezę i liistnrję 
Chrll8nge*u omawia ini. Leopold Kwaś­
niak, a zmiany w r^gulam inis wprowa­
dzone przez Aeroklub Rzplitej jako orga­
n izatora  i gospodarza zawodów płk, Bog. 
dan J, Kwieciński. Ciekawe są informacje 
o przygotow aniu polskiej ekipy i charak. 
terystyki ekip zagranicznych. Bardzo ob­
szernie opisane są  oba typy polskich m a­
szyn challenge‘owych (tu wyróżn: : się a r­
tykuł w spćlkonstruktora ,,R.W.D.“ inż. 

| J. Wędrychowskiego).
Kończą ten bogato ilustrowany, dosko­

nale pod względsm graficznym prezentu­
jący się num er „Polski Skrzydlatej ‘ 
wspomnienia o „Frankowem zwycięstw1 e“ 
pióra przyjaciela śp. Żwirki, m jra pil. 
Adama Wojtygi.

Całość ujał Rehlronn w wcale zgr-bny 
biały wleisz, który. j >dnak daleki był od 
cech charakterystycznych oryginału.

W przerćbce Rehlronna w ystępują n ie. 
mai wszystkie główne postacie utw oru 
mickiewiczowskiego. Z Hreezechy zrobił 
on Rezedę, podkom orzem u nadał nazwi­
sko — Sarna. S tarajac się o wtłoczenie 
epopei w ram y pięciu aktów zubożył 
przeróbkarz niesłychanie koloryt utworu. 
Akt I dzieje się w pokoju w Soplicowie, 
akt, II w zamczysku, trzeci w karczmie, 
oz.warty w pokoju  sędziego, piąty na wol- 
nem powietrzu w Soplicowie. To co dzieje 
się w oryginale raz w m ieszkaniu, to zno­
wu w ogrodzie czy lesie, silą  rzeczy u- 
miajscowił Rehlronn, pozbawiająo utwór 
różnorodności. Oczywiście, w sz jlk ii opi­
sy natury  — jako niesceniczne — odpa­
dły.

Jak z tego wynika, scena odjęła mic­
kiewiczowskiej epopei barw y, życie, 
bezpośredniość, a w  jej postaciach za­
biła nerw życia, będący — jak wiado­
mo — podstawą realizmu, scenicznego.

Lagasz i Umma żyć obok siebie w pokoju 
i przyjaźni, jako dobrzy sąsiedzi, którycłi 
jedynem dążeniem  będzie pogrążyć w nie­
pamięci czasów wszystko to. co je dotąd 
dzieliło i siało między niemi niezgodę 
Biada temu. kto naruazy pokój! Liniew 
Ningirsu dotknis go swą karzącą dłonią 
i prześladować będzie aż do ostatniego 
pokolenia."

Uroczysty w  swej formie pakt nie zo­
stał jednak dotrzymany i w kilka lat póź­
niej miedzy miastami Lagasz i Umraa 
wybuchł o stry  i krw aw y zatarg. Nie 
uciekając się do formalnego wypow ie­
dzenia wojnv, napadł w ładca Ummy na 
Lagasz, zrabował i spalił miasto oraz 
spustoszył okolice.

Jak widać z tej historji i przed czte­
rem a tysiącami lat byli ludzie i ówczes­
ne państw a rów nie przywiązani do pak­
tów. pokojowych co dzisiai.

Śmiertelne zapasy
Nieszczęśliwy wypadek w ydarz3,l 

się dwom młodzieńcom z Giszowca na 
wycieczce w Hołdunowie. W  czasie w y­
poczynku, dwudziestoparoletni Bauer i 
Friedler urządzili zapasy. W  waice 
Friedler zastosował jakiś niedozwolony 
chwyt i przekręcił głowę Bauerowi tak 
nieszczęśliwie, że ten doznał złamania 
kręgu w  szyi.

Przew ieziony natychm iast dc szpi­
tala w  Murckach, Bauer meodzyskaw- 
szy przytomności, zmarł. (wł-J

Skon w kawiarni
W kawiarni „Opera** w  Katowicach 

zmarł wczoraj przedpołudniem na udar 
serca kupiec Kornręif, Zwłoki przew ie­
ziono do domu denata. (wł.)

Płynne winogrona
Wielkie zainteresowanie zwiedzają* 

cych Targi budzi nokaz tłoczenia w ito - 
gron z polskich naddniestrzańskich win* 
nic.

Sprowadzone w tym  celu specjalne 
aparaty i filtry nie mogą nadążyć z pro­
dukcją płynnych winogron, które zc 
smakiem spijane są w wielkich ilościach 
przez zwiedza iącą puhhczność.

Sam Pioces tłoczenia jest bardzo Rę­
kawy. W inogrona duszone są specjalną 
prasą, z której sok razem z łupkami, ło­
dyżkami i pestkami wpada do dużej ka­
dzi. Następnie płyn ten przechodzi przez 
szereg filtrów i już kompletnie oczysz- 
czony i klarow ny zostaje nalew any me­
chanicznie do flaszek.

Jak się dowiadujemy pokaz na T a r  
gach Wschodn:ch zapoczątkuje, nieza­

leżnie od wyrobu polskiego wina, pro- 
dukcję płynnych winogron.

P łyn ten niezawierający żadnego al­
koholu posiada w sobie bardzo wicie 
składników odżywczych i leczniczych i 
będzie prawdopodobnie w  handlu, o ile 
nie będzie za drogi, cieszył się ogrom* 
nem wzięciem.

NA FALI DNI \

Brada Adsrcowicze
Frzed olbrzymim hangarem P.LL, 

„Lei w Skniłowle niebywały ruch, 
mimę że siąpi drobny, dokuczliwy deszcz 
Czarną, oficjalne sylwet; figur urzędo­
wych, granatowe mundurki studenterji, 
żółte wyłogi oficerów 6 pułku lotniczego 
mieszają się z pslrokacizna mnogiej rze. 
szy lwowian. Nerwowy nastrój oczekiwa. 
nia.

Raz po razu ktoś alarmuje: ,,lecą!‘
Momentalnie, Jok na komendę, wszyscy 
zadzierają głowy do gćry, tęrknemi oczy­
ma przeszukując horyzont. Alarm fałszy­
wy — na tia kłęMącyoh się sinych 
chmur nie widać upragnione] sylwetki 
„City ot Warsa w", mającej na swym  
pokładzie przywieźć do Lwowa Adamo. 
wiczć w.

Minuty m ifa,ą powoli, na lotnisko 
przybywają wciąż nowe tłumy. Nagle 
monotonię oczekiwania przerywa waTkot 
motorów. Nisko nad wojskowymi hanga­
rami ukazują się dwie sylwetki Jedna 
to śmigły samolot 9 p. 1., drugi to 
żająca za nim „Bellanca** Ada. 
mowlczów. Zatacza honorowe koło nad 
lotnirkiem 1 gładko ląduje, rolując pod 
hangar. Krewki naród lwowski, nie ba. 
czuć na to, że potężna śmiga, co naszyco 
Rodaków przeniosła przez Atlantyk, mo­
że komuś rozwalić głową na amen, 
zwarłem kołem otacza samolot. Jedni 
drugim wyłażą poprostn na plecy, by 
JaknaJrychleJ ujrzeć tych, oo brawuro­
wym rajdepi Rozsławili imię Polski po 
śwlecle.

Adamowicza wysiadają z kabiny.
Odrazu na pierwszy rzut oka stwier­

dzamy, że wyglądają tak Jak ich Już 
tyle razy opisywano: w skromnych, ciem 
nych tuźurkach, z odkryteml głowami, o 
dobrodusznych, poczciwych twarzach nie 
robię na pierwszy rzut oka wrażenia 
zdobywców urzestwerzy. „Fabrykanci wo. 
dy sodowej", Jak ich wygląd prasa sto­
łeczna określiła.

A Jednak, gdy ulę uważnie przyjrzymy 
ich oczom o charakferystycznem zacięciu, 
znamlonującem niezłomną wole zwycię­
stwa, przypominamy sobie, że to są In­
dzie, którzy postawili na Jedną kartę 
wszystko, co mieli — życie I' majątek

Adamowicza —  symbol nieugiętego, 
do ostatniego tchn wiernego Macierzy 
polskiego. Wfcoodźctwą.

TADDZ,

Naukowa ekspedycja am erykańska 
zorganizowana przez uniw ersytet Yale, 
prowadziła w Mezopotamii baaania a r­
cheologiczne w  okolicach Mossulu. Od 
naleziono przy tej okazji cegły z wypa- 
lonemi napisami, które po odcyfrowaniu 
okazały się tekstem traktatu  pokojowe­
go, zaw artego między miastami sume‘ 
ryjskiemi Lagasz i Umma, Miasta te pro­
wadziły ze sobą długą i k rw aw ą wojnę 
na 2000 lat przed Nar. Chrystusa.

Tekst i forma tego paktu różnią się 
mało od tego, co znajdujemy w  nowo 
czesnych dokumentach dyplomatycznych 
tego rodzaju. W stęp brzmi dosłownie: 

„Miasta Lagasz i Umma stwierdzają 
niniejszem uroczyście, że wojna bratobój­
cza między niemi ustaje nazawsze. Cbie 
strony powołują eię na boginię Ningirsu. 
jako na świadka? g arantkę^Szczerości 

^ m l^ - w ^ łHakoJo.wa^ O d t a d  bęJdą-miasta

W  szkolę średniej niejednokrotnie in­
scenizowało i inscenizuje się wyjątki z 
„Pana Tadeusza" (najczęściej „Rada" z 
ks. VII). Inscenizowano też mickiewi­
czowską epopeję przed dwudziestu kilku 
laty w  Filharmonii W arszawskiej. Po­
nadto wymienić należy przeróbkę sce­
niczną „Pana Tadeusza" dla użytku 
szkół N. Mlssony, takąż przeróbkę Tad. 
Kolczyńskiego, i wreszcie filmową pró­
bę Ordyriskiego.

W języku niemieckim udramatyzo- 
w ał „Pana Tadeusza" nauczyciel gimna­
zjalny w  Poznaniu Eugeloert Rehlronn, 
i to w yprzedzając tego rodzaju próby 
polskie. Przeróbkę Rehlronna z r. 1891 
omawia w  ostatnim (?6) numerze „Pio­
nu" W . Brumer, stwierdzając, że nie­
miecki przeróbkarz obszedł się z tek­
stem mickiewiczowskim bardzo dowol­
nie:

„Rehlronn wziął z epoki — fabułę, i 
— trak tu jąc  ja  po swojemu — starał się 
jaknajm.ni'3j oddalać od przebisgu wypad­
ków, przedstaw ionych przez Mickiewicza.

Pakt z przed 4000 lat

„Skrzydlata Polsko*' o Challengeu^

(t. u.)

IIP .........

Niemiecka przeróbka sceniczna
„?anL* Tądetisza”
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Kto wybieli obecnie p. senator??
WARSZAWA, 8. 9. (Tel. w ł. G.j. 

Komisaryczny prezydent miasta War­
szawy p. Starzyński, wystosował do 
prezesa RB. płk. Sławka list, w  którym 
donosi mu o d z i a ł a l n o ś c i  s e ­
n a t o r a  W y r o s t k a ,  J a  to o 
c z ł o n k a  R a d y  m i e j s k i e j .

W liście swoim pisze p. Starzyński, 
że pan Wyrostek, b ę d ą c  r a d n y m  
w y s t ę p o w a ł  j a k o  r z e c z *  
n i k  i n t e r e s ó w  w ł a ś c i c i e  
l a r e a l n o ś c i  R o i z e n a  p r z y  
r o k o w a n i a c h  m i ę d z y  ni ra  
a z a r z ą d e m  m i a s t a  o wyna­
jęcie na szkołę jego kamienicy. Umowa 
została zawarta, przyczem tenuta 
dzierżawna było o 100 proc. w y ż ­
s z a  o d  n o r m a l n e j .  450.000 zł

CHA! I E~GL

27 samolotów wystartowało 
do Pau

PARYŻ. Na lotnismi w  O rły lądow a­
ły  dziś rano samoloty, które pozostały 
n a  trasie. O godz. 10 lądował W ioch 
Frarcois i o 10.46 poleciał do Bordeaux

Dwaj Niemcy Passew ald i Eberhard 
przylecieli do Orły o  8.40 i 8.43. Z po­
wodu złych w arunków  atm osferycz­
nych wylecieli dalej dopiero o g^dz. 
12.55. O godz. 13.54 przyleciał do Orły 
Bayer.

Lotnik niemiecki Kriiger strzaskał 
podwozie w  czasie przymusowego lą- 
dowanla w  Montrichard. Lotnik i towa­
rzysz jego wyszli cało.

W szystkie samoloty, które wystarto­
wały w  Oriy przeszły przez Bordeaux 
I poleciały do Pau.

W drodze z Bordeaux wylądował 
przvm»sowo lotnik włoski de Angeli.

PARYŻ. P ł o n c z y ń s k i  i  K a r ­
p i ń s k i  w y l ą d o w a l i  w  B o r  
d e a u x  p r z e d  z a m k n i ę c i e m  
l o t n i s k a .

MADRYT. W c i ą g u  p o p o ­
ł u d n i a  w y l ą d o w a ł o  t u  21 
s a m o l o t ó w .

SEWILLA. W y l ą d o w a ł o  t u  
16 s a m o l o t ó w .

CASABLANCA. O g o d z .  18.5,« 
w y l ą d o w a ł  t u  G r z e s z c z y k .

Biała i Dunajec w zb iera ł
TARNÓW, 8. 9. (PAT). Od kilkuna­

stu godzin deszcze padają bez przerwy. 
Sytuacla na Białej i Dunajcu pogarsza 
się. Prace nad budową mostow na Bia­
łej w Łowczówku 1 Bużynach zostały 
przerwane wskutek wysokiego poziomu 
rzeki.

Wojewoda pomorski ustępuje!
WARSZAWA, 8. 9. (Teł. wł. G.). 

Ż Torunia donoszą, że krążą tam pogfo- 
ski o rychłem ustąpieniu d. Klrfkllsa za 
stanowiska wojewody pomorskiego. Ja ­
ko następcę na jego miejsce w ym iera­
ją płk. Starzyńskiego, byłego szefa bez­
pieczeństwa w e Lwowie, mianowanego 
ostatnio wicewojewoda pomorskim, 
oraz gen. Zarzyckiego b. min. przem y­
słu i handlu.

Wzrost zachorowań 
na czerwonkę

WARSZAWA, 8. 9. (Tel. wł. O-ł. 
Państw ow i Służba Zdrowia notuje 
znaczny w zrost liczby zachorowań r>£ 
czerwonkę W bieżącym tygodniu na 
terenie całego kraju zanotowano *41  
wypadków dezynterjl, podczas gdy w 
poprzednim tygodniu liczba zachorowań 
wynosiła 1057.

Dając pierwszEństwc
towarom najwyższego gatunku

kiffioemu tania!

w z i ą ł  p. R u j  z e n  z a  n i c .  Gdy I p r z e c l w  z a r z ą d o w i  m l a -  
ogłoszono mu upadłość, kuratorem ma- | s t a  n a  d r o g ę  s ą d o w ą ,  
sy  upadłościowej został p. Wyrostek, i Krążą pogłoski, że w tej sprawie zo- 
ktoiy w tym charakterze w  y s t ą p i ł | stanie powołany sąd klubowy BB

JUZ ZOSTAŁ OTWARTY
Fabryczny Skład Towarów Tekstylnych

R U D O L F  Ś W I T A L S K !
Lwów, Sienkiew icza 5 naprzeciw Hotelu 6eorre‘a

i poleca na sezon jesienno-zim owy ostatnie nowości na ubrania, płarzczc 
damskie i męakie. C e r t f  u m i a r k o w a n a .

Sprawi? Zagłębia Saarj
poświęciła Rada Ligi pierwsze posiedzenie

GENEWA, 8. 9. (PAT). Rada L;gi 
odbyła dz.iś dw a posiedzenia. Na p o sa ­
dzeniu poufnem R ada postanowiła zająć 
się już dziś spraw ą Saary. Jednocześnie 
na wniosek sprawozdaw cy, delegata 
Hiszpanji, M adariagi, postanowiono od­
roczyć do Jednego z następnych posie­
dzeń Detycję v. Plessa.

Na początku posiedzenia publicznego 
sekretarz generalny Ligi oraz poszczę 
gólni wyżsi funkcjonariusze sekretaria­
tu złożyli przewidzianą w statucie Ligi 
uroczystą deklaracje lojalności wobec 
Ligi.

Następnie Rada przyjęła bez dysku- | 
sji raport spraw ozdaw cy dla spraw  | 
Gdańska, delegata Brytanji, Edena, 
wyrażając zgodę Rady na klauzule arbi­
trażowe, zawarte w  konwencji polsko- 
gdańskiej o  ubezpieczeniach społecz­
nych. P rzy  tej okazji min. Eden oświad­
czył, że rad jest mogąc stwierdzić, \Ł 
od stycznia br, żadna sprawa polsko- 
gdańska nie znalazła się przed Radą 
Ligi, podkreślając dalej, że na skutek 
bezpośrednich rokowań między Polską 
i Gdańskiem, zaw arty  został szereg u- 
kładów, poczem dodał, że Rada jedno­
myślnie winszuje Polsce I Gdańskowi 
tych pomyślnych rezultatów

Zkolei Rada przyjęła rapo rt dotyczą­
cy  prac komitetu higjeny i komitetu eko- 
nomicznego, poczem zajęła się sprawą 
Saary.

Sprawozdawca bar. Aloisi podkreślił, 
że komitet trzech, któ-ego jest przew od­
niczącym miał dotychczas za zadanie 
zajmować się przygotowaniem plebiscy­
tu. Ostatnio jednak przewodniczący 
komisji rządzącej Zagłębia S aary  zako­

munikował, iż rząd francuski przedsta­
wił Radzie dokumenty, wysuwające za 
gadnlenia, których zoadanie mogłoby 
wykraczać poza ramy kompetencji ko­
mitetu. To też komitet prosi Radę o od­
powiednie instrukcje.

Min. barthou złożył kilka uwag na 
temat memorjału francuskiego. Rząd 
francuski, oświadczył minister, nie w y ­
rzeka się żadnej z trzech h!potez prze­
widzianych w traktacie. Rząd francu­
ski pragnie, aby głosowanie w Zabłębiu 
Saary odbyło się zgodnie z zasadami 
sprawiedliwości i bezstronności. Świa­
domy swych praw nie posuwa się do 
żaanei krzykliwej demonstracji. W koń- 
cu minister dał w yraz zaufania do bez­
stronności komitetu trzech i Rady Ligi.

Na wniosek przewodniczącego Rada 
uchwaliła rezolucje, w  której zaleca k o­
mitetowi trzech przestudiowanie spraw, 
o których mówił sprawozdawca i przed­
stawienie Radzie odpowiednich propo- 
zycyj.

D ata następnego posiedzenia Rady 
nie została oznaczona.

GENEWA, 8. 9. (PAT). 15 zgrom a­
dzenie Ligi Narodów rozpocznie się w  
poniedziałek przedpołudniem. Po wybo­
rze komisji weryfikacyjnej przewodni­
czący Benesz w ygłosi przemówienie, 
poczem nastąpi wybór przewodniczące­
go Zgromadzenia.

Głównym kandydatem na to stano­
wisko jest szwedzki min. spraw zagr- 
Kanoler.

Komitet finansowy Ligi zdecydował 
przedłużyć kadencję prof. Młynarskiego,
wybranego przewodniczącym tej komi­
sji na rok 1934, o dalsze 6 miesięcy.

Wstrząsający pcśar okrętu
200 osób znalazło śmierć w płomieniach

A3BURY PARK, 8. 9. (FAT). Otrzy­
mano tu sygnały S. O. S. amerykańskie­
go statku ,,Marrocastle" o pojemności 
11.520 ton.. S t a t e k  t e n  n a g ł o  
s t a n ą ł  w  p ł o m i e n i a c h .  N a  
p o k ł a d z i e  z n a j d o w a ł o  s i ę  
240 l u d z i  z a ł o g i  1 318 p a s a  
ż e r ó w ,  k#órzy powracali z wyciecz 
ki do Nowego Jorku. W szystkie od­
działy straży przybrzeżnej wyruszyły  
na pomoc. Również wyruszyło 5 stat­
ków, z których dwa zdołały dotrzeć do 
płonącego okrętu.

Wedle informacyj otrzymanych od

członków załogi i pasażerów, którzy 
wyszli cało z katastrofy statku „Marro 
castle", p r z y c z y n ą  p o ż a r u ,  
k t ó r y  z n i s z c z y ł  s t a t e k ,  
b y ł o  u d e r z e n i e  p i o r u n u .  
Katastrofa nastąpiła w odległości 8 mil 
od brzegu New Jersey. Płomienie z nie­
opisaną szybkością ogarnęły schody i 
środkowa część statku. Kiedy dano sy ­
gnały alarmowe, korytarze i schody 
były już objęte płomieniamj. Marynarze 
hie mogli zawiadomić pasażerów, któ­
rych większość jeszcze spała Kapitan 
statku rozkazał wybijać z pokładu stal-

T A D E U S Z  U M A Ń S K I
właściciel realności

po długich i ciężkie! c ierpijuiack, z«a->atrzouy iw . Sakrarru ntami, zasaął 
w  Panu dnia 8 września 1934 r., przeżywszy lat 79.

Obrząd pogrzebowy tdb«;d;.ie *ię we wterek dnia 11 września b. r.. 
o gadzinie 3 popołudniu, z domu żałoby przy lit Zielonej 67 na emeatarz Ły­
czakowski, na który zaprasza Krewnych, Przyjaciół i znajomyeh w głębokim  
smutku p->r-ążon ■ Z o n a  z  R o d z in ą

N abożtńelw o  ża łob ne  za spokój duszy ś. p. Zmarłego odprawiono  
zostanie w środę, dniu 12 września b. r., o gadzinie 3 maj reno. w kościele  
OO. Pernardynów.

Lwów, dnia 8  września 1934.
Zskł -I pogrzebowy .,Elizium“, Sobiesk iego  9. —  Teł. 89-40.

ku okna w  kabinach, by obudzić pasa^ 
żerów. S i l n y  w i a t r ,  k t ó r y '  
p a n o w a ł  w  c h w i l i  w y b u ­
c h u  p o ż a r u ,  p r a w i e  c a ł k o -  
w i c i e  u n i e m o ż l i w i ł  a k c j ę  
r a t u n k o w ą ,  podsycając ogień. Z 
trudem zdołano opuścić łodzit ratunko­
w e na moi ze.

Z kąpielowej miejscowości Asbury; 
Park widać było wyraźnie promienie, 
wydostające się z  płonącego statku.

Statek, który wracał z wysp hawaj­
skich, oczekiwany był dziś w Nowjm  
Jorku. O wschodzie słońca w miejsco­
wości Springlake pomimo mgły 1 dymur 
wyraźnie było widać płcnący okręt 
i dwa parowce, biorące udział w akcji 
ratunkowej. Osoby, które w yszły cało 
z katastrofy, znajdują się w s t a n i e  
z u p e ł n e g o  w y c z e r p a n i a  
f i z y c z n e g o  1 n e r w o w e g o !  
1 udzielają nieścisłych 1 sprzecznych 
wiadomości.

Jedua z pasażerek spalonego okrętu, 
córka wiceprezydenta Kuby, opowiada/ 
że w s z y s c y  p a s a ż e r o w i e )  
k t ó r z y  z n a j d o w a l i  s i ę  xi 
k a b i n a c h  w  c z a s i e  w y b u ­
c h u  p o ż a r u ,  z g i n ę l i w  pł cT  
m i e n i a c h.

D o t y c h c z a s  s i w i e r d z o j  
no,  ż e  u d a ł o  s i ę  u r a t o w a ć  
z s p a l o n e g o  o k r ę t u  3o5 p a ,  
s a ż e r ó w  i c z ł o n k ó w  z a ­
ł o g i .  W p ł o m i e n i a c h  i f a ­
l a c h  z g i n ę ł o  o k 0 l o  200 
o s ó b .

Zbyteczny wyjazd zagranicę! Zbytecz­
ne używania zagranicznych wod m ineral­
nych i soli przeczyszczających. — Lepsze 
m am y w kraju! WODA GORŻKA MOR. 
SZ.-YNSKA i NATURALNA SÓL MOR. 
SZYNSKA są  lakiem  w schorzeniach żo« 
łądka, jelit, w ątroby i nadm iernej otyło­
ści. Do nabycia w aptekach i drogeriach. 
Zalecena przez lekarzy. 422

Kronika telegraf,czna
NORYMBERGA. Wczoraj wieczorem  

na polach podmiejskich. odnyl -la prze­
marsz 200.000 kierowników politycznych 
partji nerodowo-eocjellstycznej przed 
kanclerzem Hitlerem.

TALLIN Rząd wyda! dekret o przędła, 
żenlu stanu wyjątkowego w całej Estonji 
do dnia 12 września 1935.

MOSKWA Po zakończeniu manewrów 
kawaleryjska lotniczych pod Kijowom 
komisarz obrony Woroszyiow przybył na 
manewry garnizonu białoruskiego w Miń­
sku.

BUENOS AIRES. W więzieniu w Ro. 
sario wybuchł bunt więźniów, który po­
licja stłumiła przy pomocy bomb łzawią­
cych 1 rewolwerów. Jedna o-oba została 
zabita kilka rannych.

MOSKWA Pociąg powietrzny zlożony( 
z jednego samolotu motorowego 1 3 "tyj 
bowców. który wystartował dnia 3 wrze. 
śnia z Lenin- adn, przybył do Koktebel 
na Krymie bijąc (wlatowy rekord długo­
ści lotu dla samolotu holującego przy 
szybowcu, 2.755 kim. w ciąga 20 godzin 
45 minut lotu.

Konfiskata za obrazą 
Prezydenta rzeszy

„W liner Tog“ z dnia 5 września 
uległ konfiskacie za artykuł dr. Żytłow- 
skiego pt. ,,Czy można już pisać nekro­
log po hitleryzmie?" Artykuł drukowa- 
ny był poprzednio w  nowojorskim 
„Togu“.

Zarządzenia przed defiladą 
wojjkową

(t.) W związku z w ielką defiladą woj. 
skową, k tóra odbędzie się 11 hm. ('we wto. 
rek) w ładze adm inistracyjne wydały sze­
reg zarządzeń, dotyczących porządku na 
szosach podczas przem arszu oddziałów 
wojskowych. Wszvscv starostaw ia powia. 
tów, które są związane z przyjazd?m  lu. 
dności wiejskiej na targ do Lwowa, wy­
dali już zarządzenia, aby ludność poinfor 
mować o wyjątkowych, 'ewentualnych 
trudnościach kom unikacyjnych w dniu 
defilady.

Telegramy z ostatniej ctiwjJf 
da str. 1 i 2-giej
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2 TEATRU Im. J. SŁOWACKIEGO 
W KRAKOWIE

fon ie lftią lek  10. 9.: „Zwycięż/ł=m kry

W torek 11. 9.: „Domek z k a r t“.
Środa 12. 9.: „Domek z k a rt“.

KRONIKA KULTURALNA
s Ł TEATRU IM ir  NI A J . SŁOWACKIE
* • Ju tro  powtórzenie komedji muzycz- 
eJ G ranichstadtena „Domen z kart**, z 

-^cinnyni występem znakomitego artys. 
Teatru Narodowego w W arszawie 

r3usza Maszyńskiego oraz z pp.: Z 
oszewską i K. Wyrwicz - W ichrows'- 

im w rolach głównych. W innych wy. 
ępuję, pp.: B iliżanka, Żwińska, Klońska 
S tecka , Starkówna, W alewska, Zalew.

Kondrat, Modrzewski, Pągowski, Wo 
Tańce solowe w wykonaniu pp.. 

Sobol tówny i E. W ojnara. G rracow a.
' * sceniczna K. Wyrwicz .  W ichrów. 
M îego, oprawa dekoracyjna prof. K. 
^fycze.

AMERYKANKA. ARTYSTKA, STE- 
{LA MAREK .  CUSHING wystąpi w 

ielkim W ieczorze pieśni i tańców lu­
dowych we środę, dnia 12 września br. 
}* Polskiej YMCA. ul. Krowodęrska 3. 
Y  Programie: 1) Pieśni i tańce Indian 
Atneryki Północnej, 2) Religijne p ieśii 
Jburzyńskie (Negro Spiritual‘s). 3) Pie- 
*ni słowiańskie. Początek o godzinie 8 
Wieczorem. Dochód z W ieczoru prze­
o c z o n y  na prace w śród dzieci ulicy.

KOMUNIKATY
Wp is y  n a  p a ń s t w o w y  w y ż s z y

NAUKOWY KURS SPÓŁDZIELCZY
^ z y  W ydziale Rolniczym Uniwersytetu 
JJgiell. rozpoczną się dnia 24 września i 
trWać będą do dnia 6 października w łą­
cznie. Podanie w raz z załącznikami skła 
dać należy do dnia 30 września w D y  
r,ekcji Kursu, Al. Mickiewicza 21. Do po­
jenia załączyć należy oryginalne św ia­
dectwo szkolne, m etrykę, zaświadczenie 
stwierdzające stosunek do służby woj­
skowej, życiorys, św iadectw o zdrowia 
Wystawione przez Klinikę U. J., oraz 
w wypadku p rzerw y w studiach św ia­
dectwo moralności.

Opłaty roczne w ynoszą: wpisowe 15 
•̂> czesne 105 zł., razem 120 zł. Czesne 

bioże Dyrekcja rozłożyć na trzy  ra ty  
tfymestralne.

Szczegółowych informacyj ustnych i 
na Piśmie udziela Sekretariat Kursu Spół­
dzielczego, Kraków, Al. Mickiewicza 21,
I p. od godz. 5 do 6 popołudniu codzien­
nie.

EGZAMTN KONKURSOWY NA WY.
^ZlALjti u.fKARfeKIM. Egzam in Konkur­
sowy, którem u poddać się mnszą, kan­
dydaci na studja lekarskie, odbędzie się 
w Collegium Novum. Prz3d przystąpi .  
Jńem do egzam inu należy wpłacić w 
kwesturze U J. (miedzy godz. 10—13) tak- 

egzaminacyjną, w kwocie 20 zl, a 
kwit złożyć w sekretariacie dziekanatu.

WPISY NA AKADEMJĘ GÓRNICZA 
w  KRAKOWIE. Podania o przyjęcie na 
*• rok studjów przyjm uje kancelarja 
dziekanatu Akademii do dnia 15 w rze. 
*nla br. term in osobistych zgłoszeń u 
dziekana wydziału 19 1 29 września. To- 
osobistem zgłoszeniu należy uiścić w 
kwesturze 34 zl, Na podstawie uchwały 
Bad W ydziałowych na wydział górniczy 
sostanie przyjętych 50 słuchaczów na 
Wydział bntniczy 40, Jeśliby ilość kan . 
dydatów na I. rok przekroczyła liczbę 
Wolnych miejsc, kandydaci zostaną pod­
dani konkursow em u egzaminowi wstęp, 
będzie piśmienny. Z zakresem wymagań 
Przy egzaminie zapoznać się można w 
dzieUanarie.

WPISY NA STUDJA FARMACEU. 
TYCZNE na Oddziale Farm aceutycznym  
i niw. Jag. w r. szk. 1934/5 rozpoczną się 
24 września. Ze względu na hrak m i\jsc w 
Pracowniach, w którvch odbywają się 
ćwiczenia przepisane dla słuchaczy fa r­
macji. p rzy jęta  będzie, jak corocznie, tyl­
ko crrr.,n-v-nna ilość kandydatów  Przyj- 
innjjae cję będzie tylko kandydatów z naj- 
lpncypmj kw apfikacjam i i największymi 
u-i^w nicn^am i:

Pracnącv się zapisać na 1. rok studjów 
"inni wpjeść podania do Dyrekcji Oddzia- 

, Farmaceuty cz.nego (Instytut Chemiczny

0 „numeruj d&usus** na llniw, kg.
W  breżącym roku szkolnym poraź 

pierw szy wprowadzono na wydziale 
praw a Uniwersytetu Jagiellońskiego u- 
graniczenia co do ilości słuchaczów 
Obecnie przyjętych być może na pierw­
szy rok praw a tylko 800 słuchaczy, co 
jest bardzo wielkiem ograniczeniem, je­
śli się weźmie pod uwagę, że w ostat­
nich bacach w pisyw ało się co roku około 
1.500 słuchaczy. Liczba wpisanych była 
oczywiście zbyt wielka w  stosunku do 
miejsc w salach wykładowych. Pew na 
część uczniów zmuszona była słuchać 
wykładów stojąc, a ci, k tórzy stać rfós 
chcieli, musieli z wykładu zrezygnować.

Pilniejsi słuchacze, którym  zależaio 
na w ykładach, przychodzili na wykłady 
o godzinę wcześniej, ażeby zdobyć 
rniejsce. P rzyjął się na Un. Jag. niezna­
ny dawniej zwyczaj rezerwowania 
miejsc dla kolegów polegający na tem, 
że jeden ze słuchaczów przychodzi 
znacznie wcześniej i rozkładał na ław . 
kscta Indeksy i bruljony na znak, że 
miejsca te są zajęte. Sposób ten prak­
tykow any jest szczególnie przez żydów, 
którzy rezerwują sobie zazwyczaj 
pierwsze ławki, ażeby protesor zauwa­
żył ich ooecność, co ma duże znaczenie 
przy wyniku egzaminów.

Ograniczenie ilości słuchaczów po­
winno wpłynąć na zmnieiszenle odsetka 
żydów na wydziale prawa. Dotychczas 
żydzi przeważali zarówno w  salach w y­
kładowych jak i na seminariach. Mło­

dzież polska ma prawo żądać, ażeby jej 
dano możność studiowania na polskim 
uniwersytecie. Położenie naszej mło­
dzieży jest niezwykle ciężkie. Warunki, 
wśród jakich studiują akademicy kato­
liccy, są — poprostu mówiąc — strasz­
ne. Nie ma żadnej przesady, jeśli się 
stw ierdzi, że młodzież nasza studjuje o 
głodzie I chłodzie...

Ograniczenia ilości słuchaczów na 
uniwersytecie uzasadnia się między ią- 
nemi tem, że wskutek nadmiernego na­
pływu młodzieży na uniwersytet, pozo­
staje ona po ukończeniu studjów bez 
środków do życia z powodu braku po­
sad. Jednakże rozglądając się dookoła 
siebie widzimy, że zarówno w adwoka­
turze. jak j w sądownictwie żydzi 
otrzymują stanowiska bez trudności 
podczas gdy katolicy cierpią nędzą jako 
bezrobotni pracownicy umysłowi. Idąc 
konsekwentnie po linji tego rozumową 
nia należałoby wstrzymać dopływ ży 
dów na wydział prawa, jeżeli bowiem 
można mówić o nadmiernym napływie 
na uniwersytet, to przedewszystkiem  
tyczy się to żydów.

Sprawa ,,numerus clausus" na w y ż ­
szych uczelniach w Polsce staje się 
znowu aktualną. Młodzież katolicka ni­
gdy nie przestanie dopominać się o swo 
je prawa I walczyć będzie o nie do 
ostatka.

T. M.

Z SADU KRAKOW SKIEGO

W  sobotę odbyła się przed sądem 
grodzkim w Krakowie rozprawa z o- 
skarżenia pryw atnego adw. Knoebla, 
przeciwko Rudolfowi Janickiemu.

Oskarżyciel pryw atny  jest prawnym 
zastępcą Franciszka Łobody, w ydaw cy 
„Głosu Publicznego1*. W  czasie procesu, 
wytoczonego przez Łobodę ppłk Sko­
rupskiemu, zarzucił oskarżony Janicki 
Knoeblowi, że ten jest autorem artyku­
łu w 8 numerze „Głosu Publicznego’1 pt. 
„Coś niecoś o honorze emeryta wojsko­
wego" 1 że działał w porozumieniu z

Łobodą, by wymusić na Skorupsk!m 
kwotą 5.000 zł. Adw. Knoebel uczuł się 
dotkniętym tym  .zarzutem i w ytoczył p 
Janickiemu proces.

Sędzia dr. Kahl przesłuchał szereg 
świadków, między innymi Franciszką 
Łoboćę, jego żonę, red. Liebermanna i p. 
Kuklównę.

Rozprawa została odroczona aż do 
ukończenia spraw y przeciw  kilkunastu 
szantażystom  prasowym. skupiającym 
się około osławionego „Głosu Publicz­
nego11.

Przed sądem okręgowym karnym  w 
Krakowie odbyła się w’ ub. sobotę roz­
prawa przeciw Franciszkowi Radwań­
skiemu, oskarżonemu o nieumyślne spo­
wodowanie śmierci Czesława Chrapka. 
Oskarżony w ystaw ił ub. roku w swej 
suszarni piec ceglany dla opalania kok­
sem. Zastępca kom isarza obwodowego, 
Józef Derkacz, zwrócił Radwańskiemu 
uwagę, że piec jest wadliwy. Mimo to 
Radwański kazał napalić w piecu. W  u- 
bikacji, w której piec się znajdował, no­
cował majster murarski, Czesław  Chra­

pek, który z powodu wydzielania się z 
pieca czadu, umarł.

W ezwani świadkowie zeznali, że 
Chrapek nosił się z zam iaram i samo­
bójczemu

Po przeprowadzonej rozprawie sę­
dzia dr. Zalipski wyda! wyrok, skazu­
jący Radwańskiego na 6 mieslący w |ę. 
zlenia z zawieszeniem kary  na 3 lata.

Oskarżał prokurator dr. Jagielski. 
Bronił adw. dr. Skiba.

Oskarżony zapowiedział apelację.

Uniw. Jag., Kraków, ul. C isze- -.Lego C) 
w czasie od 7 do 15 września, załączając 
1) metrykę urodzenia, 2) świadectwo doj­
rzałości (w oryginał 3),  a jeżeli w niem 
niema postępu z języka łacińskiego, to 
również świadectwo z togo przedmiotu w 
zakresie gim nazjum  ośmioklasowego, 3) 
świadectwo badania lekarskiego przez ko­
misję lekarską U. J , 4) kw it Kwestury U. 
J. na 10 zł. złożone tytułem opłaty m ani­
pulacyjnej, 5) Karta indyw idualna.

Rozstrzygnięcie podań nastąpi między 
18 a 23 września, poczem lista  przyjętych 
zostanie podana do wiadomości na tabli­
cy W gm ach" Insty tu tu  fch-nrrfrr •'ren

CENY CUKRU W KRAKOWIE. Ko­
misja cennikowa, utworzona przez Sek­
cję Kolonjalno -  spożywczą przy  kra­
kowskiej Kongregacji Kupieckiej, Kra- 
kowskiem Stowarzyszeniu Kupców oraz 
„Samopomocy11 Stow arzyszenia kupców 
i handlarzy, ustaliła następujące ceny 
cukru w sprzedaży detalicznej: 1 kg. 
cukru grysikowego zl. 1.30, ra fm aiy  
zł. J.40, kostkowego zł. 1.56, głow y w 
całości zł. 1.50, głowy na wagę zł. 1.56, 
mączki zł. 1.56, 5 kg. kostki w. kartonie 
zł. 7.50. —

ZDARZENIA I WYPADKI
KATASTROFA KOLEJOWA W PŁ4- 

SZOWIE. Pociąg towarow y nr. 181 na­
jechał w ub. piątek r.a stacji Kraków— 
Płaszów  na pociąg manipulacyjny na 
torze nr. 3. Skutkiem zderzenia uszko­
dzone zostały 3 wozy towarowe i 2 pa­
rowozy. W ypadku w ludziach nie było.

SAMOCHÓD POTRACIŁ CHŁOP-
CA. Auto przejeżdżające przez ul. 
Szczepańską potrąciło 13-letniego chłop­
ca Józefa Siekierą, zam przy ul. Ostrow- 
skiej 1. 2. Chłopiec doznał w strząsu mó­
zgu i ogólnych potłuczeń. Pogotowie 
Ratunkowe przewiozło go do szpitala 
św. Łazarza na oddział chirurgiczny.

POŻAR W R AKOWICACH. W  sobo­
tę wieczorem wybuchł w  Rakowicach 
pożar w  zabudowaniach Hieronima 
Hilsberga, piekarza. Pożar ugasiła S traż 
Pożarna z Krakowa oraz straż pożarna 
2 p. lotniczego. Pasw tą ognia stał się 
dach i strych domu. S traty  w ynoszą 
około 1.090 zł. Przyczyną pożaru jest 
rzucenie niedopałka papierosa na; stry­
chu. w którym  znajdowało się siano-

Dziś przylot Adamowiczów 
do Krakowa

Dziś w  poniedziałek o godz. 16 przy­
lecą na lotnisko w Rakowicach bracia 
Adamowicze. Znakomici lotnicy zostaną 
przywitani przez reprezentantów władz 
i organiracje. W e wtorek i we środą 
goście będą zwiedzać zabytki Krakowa,

Poświęcenie dzwonów 
w Mogile pod Krakowem

W niedzielę przed południem odbyło 
się w kościele parafialnym w Mogile u- 
roczyste poświęcenie nowych dzwo­
nów.

Pciafia od czasu wojny nie posiadali 
dzwonów, ponieważ władze austriacki *- 
za-eku irow aiy je w czasie wojny n 
cele wojenne. Dzięki inicjatywie w ika 
rego ks. J. Rut&ny, utw orzył się w Mo- • 
gfIe komitet, k tóry  w drodze składek 
zebrał fundusz na zakupienie nowych 
dzwonów.

Poświęcenia dokonał Książę Metro­
polita Sapieha w otoczeniu duchowień­
stwa miejscowego i okolicznego. W  u- 
roczystości w zięły udział Katolickie 
Stowarzyszenia Młodzieży S traż Po­
żarna i pobożna publiczność

Wycieczki nie będą 
ołrzymować subwencyj
Pod adresem Prezydjum  M iasta i Za­

rządu Miejskiego napływ ają w ostatnich 
czasach nader liczne prośby różnych ko- 
mitetów i organizacyj, zajm ujących się 
kongresami, zjazdami, wycieczkami itp„ 
zarówno krajowemi jak zagranicznemi, o 
udzielanie tymże rozm aitych świadoreń 
natury finansowej jak urządzania rau ­
tów, bankietów i rrzyjęm  udzielania bez­
płatnych widowisk w Teatrze miejsk-m. 
zw alniania od gminnego podatku hote­
lowego, bezpłatnego dostarczania auto­

busów itd. Świadczeń tych dpmagalą się 
nieraz oro«nizae|e. dv»rr-«"ł«ce wydatne- 
mi subwencjami z innych źródeł, w -- ’ 
n'e 7almnłace ślą przyjęciom w Krakowie 
osób zamożnych.

W związku z powyzszem, Zarząd Miej­
ski kom unikuje, iż ze względu na nieo. 
t-ow ną konieczność zastosowania najda.
13j r osuniętych oszczędności budżeto-
v ych, wywołaną w szezególnuśri tezo. 
roflzną katastrofą powodzi, oraz rozbu­
dową opieki społecznej, tnóśb tego rodzą, 
in uwzględniać nie może

Kronika lwowska

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI

Poniedziałek 10. 9. „ZwyciężyPem kry  
zys \

TEATR ROZSLJTOaCl
Poniedziałek 10. 9 g- 7.30 „Dziewce". i 

w m undurkach.*

«

Dwaj oszuści aresztowań1
(a) Wywiadowcy aresztów ad  w dniu 

wczorajszym Franciszka Kędzierskiego
(ul. Białohorska 74) i Michała Szczepa­
niaka (ul. Sądowa 3) pod zarzutem  fal- 
szow-ania dokumentów i wyłudzania pi?, 
niędzy na szkodę TSL Obaj wymienieni 
otrzym ali od Kola TSL im. J. P iłsud ­
skiego przy ul. Zi słonej legitymacje, u- 
nraw niające do sprzedaży wydawnictw 
Zygmuntowicza „Pobyt Piłsudskiego we 
Lwowi-s* i Makowskiego „Birw-a pod 
Molotkow'em11. Na legitymacji tej bylj 
uwidocznione ceny obu wydawn-iww 
Trmczasem obaj wymieni sfałszowali Is. 
eritymację w ten sposób,, iż podnieśli ce­
nę pierwszego ww1 '\vn:cł \ya do 5 zl. o 
drugiego do 2 zl i cyfry fe wpisali r h  
scrzedaw-anych eg?3rrrlar7ooh. przyczem 
nadwyżkę pobierali dla 6iebie. Pozatvm 
na kw itariuszu, w- którym  wpisywali 
kw-oty pobrane na no^zrzn-jólns egz^m. 
pierze, do kwoty 5 zl i 2 w pisywali' 
no jednem zerze celem poinformowania 
w tjn  sposćb naiwnych, i i  większs kwo­
ty sa wpłacane za te egzemplarze , na 
cele TSL. W fen snosób o b a jo s z u ś c i  
występując 7 dużym tunetam, naciągnęli 
mnó=fwo osób m  wir\-e-p 1 mniajsze 
kwoty. Cbaj oszuści znaleźli się ppd 
'■tuczem'.

DAJ GROSZ NA L. O. P, R .
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nYCIt RADIOWI
radiostacji lwowskie)

Poniedziałek, dnia 10 września 1934 r. 
6,*5 And. por. 7.40 Zapowiedź progr. 

W wyk. „Wesołej Trójki'1. 7.50 Koncert.
11,57 Sygnał czasu i hejnał. 12.03 Wiadom. 
m eteor. 1205 „Silva Rerum" i rep. teatr.
12.10 Koncert zesp. Seredyńskiego. 13,00 
Dziennik poł. 13 05 Ork. z ud”. A. Boguc. 
kiego ^plyty). 15.30 'Wiadom. o eksp. poi.
15,35 Windom. Ekonom, i Lw. yiełda zbnż. 
15 45 Polska muz. lud. w wyk. ork. wiej­
skiej. Refr. B. Bolko. 16.45 Lekcja Jęz. nie­
mieckiego (kurs elem.). 17.00 Recit. fortep 
Marji Barćwny, muz. wspdłcz. 17.25 , Lecz- 
nictwo w Truskawcn w świetle najnow­
szych badań. 17.35 Fr. Liszt „Preludjum** 
/'rłyty), 17.50 Z Krakowa. „Cpieka nad po­
tom stwem  u zwierząt1 wygi. prof. M. 
Siedlecki. 18.00 „Radfo dla po’-'«'J "'tan1' 
omówi ks. kap. Michał Rękas. 18.05 ..O
Współczesnym teatrze franc." Fel], dr. L. 
Kielanowsklego. 18,15 Koncert kam er

18.45 „Pomówimy o szkole ‘ pogad. 10.30 
Felj. 19.45 Program no dzień nast 49,30 
Wiadom. sport. 19.50 Lokalne wiadom. 
sport. 20.00 Z W ilna. Piosenki w wyk. H. 
Ordonówny. 20.30 JVIelodje film. (płyty).
20.45 Dziennik wiecz 20 55 „Jak pracują 
w Polsce11. 21.00 Koncert popul, w wyk. 
ork. symf. P. R i śpiew 21.45 „Najżywot­
niejsze hipotezy naukowe". ab
22.15 Popul. arje I plbśni w wyk. Z-ubikn.
22.35 D. c. muz. tan. 21.00 Komun, o tu r­
nieju lotn. 23.05 Kom. 2310—23.30 D. c 
muzyki tanecznej

Poniedziałek, dnia 10 września 1934 r.
6.45 Audycja poranna z W arszawy f 

Lwowa. 7 50 Koncert reklamowy. 11.57 Sy­
gnał czasu, hejnał z Wieży Marjackiej. 
12.03 Transm isje z W arszawy i Lwowa. 
13.05 Płyty, 15 30 Transm isj" z 'Warszawy.
15.35 przegląd kom unik 15.45 Transm isje 
z W arszawy i Lwowa. 17.25 Szkic literac­
ki. 17,35 Płyty. 17 50 Odczyt pt.: „Cpieka 
nad potom stwem  u zwierząt*1 wygi. dr. M. 
Siedlecki, prof U. J. 18 00 „Stary Kraków",

w opr. dr. J. Dohrzyckiego 18.10 W iadom. 
bież 1815 Transm isja z W arszawy. 19.25 
Chwilką strzelecka 19.30 Feljeton z W ar­
szawy. 19.45 Program  na dzień nast. 19 50 
Wiaaom sport, z Warszawy. 19.56 Lokalne 
wiadom. sport. 20.00 Transm . z Wilna. 
20-30 Płyty 20 45 T ransm isja z W arszawy. 
22.00 Koncert reklam owy. 22.15 Transm. 
z Warszawy.

Wiórek, dnia 11 trześn ia  1934 r.
0.45 Aud. po1* 7.49 ZapCwiadś proBr. w 

wyk. „Wesołej Trójki11. 7.50 Konc. reki.
11.57 Sygnał czasu i hejnał 12,03 Wiad. 
meteor. 12.05 „Bilva Rerum 1 1 rep. teatr.
12.10 Film, muz. jazz. (płyty). 12.45 Aud 
dla dzieci mlod. „Jak to na Mazowszu" 
pog z muz. i piosenki. 13.05 Muz. symf, 
(płyty), 15.30 Wiad o eksp. polsk. 15 3." 
Lwowsk, wiad. ekon. i giełda zboż. 15 <5 
Konc. zesp. salon. Adamskiej - 01 cm a- 
nowej. 18.45 Skrzynka P. K O 17,00 Rec. 
fort. I. Kaszowskiej 17.25 Z lo d z i. Pog. 
społ. „Co to  j'2st praca szkodliwa" wygł. 
inż. F eferm ar, 17 35 M. Karłowicz: Rap-

1

sodia Litewska (płyty). 17.50 Skrzyp* 
poczt, techn. — komsjj. omówi i P°ra 
udzieli inż. 3 *^rc.ki. 1? 00 Lw. Fiulety® 
t” ryst. 1E05 ..Przez Ja ry  DuiesJrowe 
C hocim ia1 wycl. proi. K. Bryńczyk- 7®' 
Konc. Warsz. Kwart Smyczk W proS>r’’
C. Debussy. 184s „Wybuch w o ju j ””” 
wspomnienia osobiste" szkic lit. J J®’’" 
kowskiego 19.09 Rec. śpinv. B. Brag'1' 
skiej. 19,20 Pog. akt. 19.30 M uz. sal ^  
Trio Czerrdaw skicm  (otyty) W 45 Pr0" 
gram  na dzień nast. kom., Małop.
Zach. do Hdd Koni. 19.50 Wiad. spo™
19.58 Lek. wiad sport. 25.03 Skr?''1̂ 3
muz. — koreso. bież. omówi Kier 
P. R Dyr. T M azurkiew icz 20.15 WIOCZ®1 
lit. 20.45 Dziennik wiecz. 20*5 „Jak Pu­
cujemy w Polsce". 21.00 „Czar ,Ta'v? 
ren. muz. Cz. Mystkow SKiego. 22 d0 Eiofc 
rek!. 22,15 Muz. tan. z dan. ..Parad)5 ■ . 
22 45 „Lwów em porlnm  h»nd ' 73oiw\ Ca*ń 
w ieńsktei'1 w” "ł - ”To.f. dr. K Fortłeb 23 8* 
Kom. 23 10__23.39 D c. muz. tan

M  E
Sypialaia. jadalaia, gabinety a właiaaj Wy.  

twórnl poleca E D W A R D  703

Lwów. Dl. Czarneckiego 2. —  Tel. 70-55.

Tow ary

Zakład Techniczou-deutystyczny

F/annszKc Rosyka
L W Ó W , u l.  B I E L O W S K 1 E G O  5/11.

tel. 67-02. 1501

1 f i n n W M i r  n-czynla kuehenne orn> 
L  I U U  w  W i C .  NaRZĘDZlA, rękodzieł, 
ucze i techniczna we wielkim wyborze polce 
fenryk W e i n e r ,  Kopernika 12, tel. 70-5 

1225

J d d ^ C  2 3  f ó i d S t O  n ie  za p o m n ij na b yć  dzIeniHM uii I c z a so p ism

Solidna \ ten!* wytwórni®

s i f iT E R  m  4 5  g r .  m ir
Siatki z rfodstrami ta 70 gr-
HęmDktna oętoezenlt od l iłj
Wtłidy siatkowe do łółtf od 16 zł-

M. WISiCER, LwJw. Pełczyńska 24 — Ul. 15-61

Największy wybo.* ^ Pn  
N a j n i ż s z e  c e n y  - 1 li

Telefon 25-55

Mir, Bjssł 29.
— g p

Każdy wyra* 10 groszy. —  Ogłoszeaia  
alahaadlowe do 10 wyrazów 30 gr., dla 
posznk. pracy do 15 wyrazów 30 gr. > Ą}g£os< zm ia

Jedno ogłoszenie nie może przekracza^ 
50 słów. Ogłoszenia reklamowe wiró^ 
dro >nj cn kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 |*

Nie wyrzucajcie
IBwoich pieniędzy, kunując 
tandetę sklepowy lecz wpry-at 
iw źródła, F irm a SANDKKH. 
iwytwórnla mebli i taplcei rtla 
J>ona Sapiehy 34, poleca swe 
wyroby suszone na  własnsj 
Buazarn.1 1 pierwszorzędnegu 
gatunku. Sypialnie, Jadaln ie .  
Salony, Pokoje męskie, urztt 
dzenia kuchenne. Otomany. 
3 ufa lk l. Krziesła, Tapczany 
i wszelkie Inne w&lte najnow 
Bzych w w o w  po cenach bar 
,dzo niskich dogodnych epla 
tacb-. Liwagal Każdy ku p u ­
jący korzysta oo ro-ku z bez­
płatnego odnowienia meb.i 
Uwaga na (irmę SANDKK* 
J.wów, L. Sapiehy 34. 24;

3-pekojowe
połnoksmf ortewe, a lone i .ua  m.e- 

o .  i  •  sikanie  Lwów, Bajki 34 ed 1
d t y & I  » października de wynajęcia, Zgia-

Wyścigowe angielskie ad 18 zł. szan.a — po uprzedare* o^lą-
12 * . tu « k4 w  -  |a » U e .a  -  T . l e f . a  19-7* . .

Wsil;cb:ewicz 5j=—  --------------------1
Lwów, Kaperzika 2. 1442

P i a n o m
Fortepiany pierwMorz^dae sprze­
dam bardze tnuie. Skleeierski,  
Lwów, Kepereik* 26» 246H^

Mieszkanie
aa w łssnaść o 2 pjk . przedp. 
kuchni, lamusie i leche, treebą  
ziemi etc., ąnurewaae. e'ektr 
za 4C00 zł. Tarnepel, Tatar

o  31. 24764

W  te j  r u b r y c e
umleszczksfiy og)os*enla o wolnych mieszkaniach oraz poszukujących 
miezzkań — do 10 stów 2 razy bez- 
płatnłe

Fortepiany
plaain i, krajswe zagraniczne 
znakeiHlte ped (waraacją po 
zaiżonyćd cenach, sprzedaje, 
mienia, Hauak, Lwów, Fiłsud- 
zkiege 21, pierwsze piętro  

24b97

Motocykle
iow e  „F. N ” MNorton“ „Sero- 
iea“ „Kaieij^h** eraz używiB**, 
wszelkie częaci motocyklowe,  
rowery, artykuły te.>nuowe po­
leca Autosport, Lwów, Słowac-  
k ie fo  V; 7 /3

Fort,ep.aay
piaaina używane najtaniej sprze­
daje wypożycza Kubessa, Lwnw
Ryaek 9. ' 4 3 5 i

Listopada 12
\\liśnrswrackien 1 Lwaw, 5 po- 
,.oi peloekemfortewych de wy­
najęcia__________  ' i t ł i y

KulturaSny
spesób egłaizaoia  walnych po­
koi umeblowaeycb — tu ngło 
azenie w dzienniku (w „Kurie­
rze*1 do 10 słów 2 razy bez 
płi tnia); oszpecaaie  miaita za- 
pemecą lepienia kartek z og ło ­
szeniami na rynnach i murauh 
domów jesi  niekulturalne I 
karalne według odneśuych roz­
porządzeń Frezydjum Z an  ,du 
miasta. 18Ś67

35 2i pokój
słoaeczny dwue iaany, ei> .tryka 
aiakrąpojący. Lwów, Wojeiacha
15. 21747

Koralaicka 0
Lwów, froat, parter, 2 pokoje
okal przemyalewy. 747 i 5

Obszerny
.skal przemysłowy do wynaję­
cia Lwów, ul. Jaaowska 31. 
tel 40-26 przedpoł. 24763

Fokój
Kuchnia, przednonea,  eleutryka  
wynajmio gespedarz Lwów, Ja­
nowska 31. 2 4 /o5

3 pokoje
sLkchnis, komfort, słoneczne  
ńró a»seśc ie  do wyanjęcia, wii*  
Goaitsć beyfarth Lwów, Ak»-
ae«iic*.a b. 247b/

iio wynajęcia

hakdetes
t i a  zapłaci tyle  za używane 
ubrania, palta, bucik; :tp. przed-  
aaiety — ile zapłaciłby bezpo­
średni nabywca —  konsument 
tyeh rz eczy. Jedno lub dwa og ło­
szenia (do 10 słów 3U groszy! 
w nir.c nzej rubryce da Ci moc  
nabywców — i a  apeaób za- 
cbodnia-europejski. 24646

trzypokojowo komfortowe miesz-  
■caaie. Lwów, Pohalaaka 12. 
Oglądać od 11—13-ej 2474S

mM
2 Panem

do wynajęcia esebny pokój przy 
intei.gentnej rodzinie wraz z peł-  
nem atrzyaaaai >aa. Oglądać od 
l  — 4 Lwów, Japońska 5 parter 
- . 2 .  152*11

l is s iiis i
Uczciwa

zwinna pokojowa paszokuje za 
ęcia. Zgłoaze. ia pod -Pekejo-

a Kurjer Lwów. Ziaaerewlcza

Przed wyjazdem
na wywczasy zapewaijcie sobie  
miesz! nie w pensjonatach zna 
aych \ /a m  z agłoazeń w ,,Kurje 
rze". N ie  zapomnijcie również  
i tnpewnhniu sobie reguląi-ne
doatawy „Kunerą*1, 189o5

Worechta
W^ylworny 4n pokojowy hotel — 
uenainnat „Złoty Kóg”. Najpięk-  
oiejsze położenie, doborowe to-  
warzystwj, wykwintna kuchnio, 
uokoje ałoneczne werandowe,  

dala od kurzu i gwaru. Obok  
ola -a Prutu 17256

Meble
d o  W sze lk ich  po-  
kojl  n a j k e r z y i t n i e i  
nabyć możaa W WY 
TWoRNI MEBLI Fr
Zielińskiego, L«"ów, 

Kołłątaj* 5 w podwórzu. Stale  
na składzie. W ielki W ybór
\NTY< yW, P48

A l b u m y
DYPLOMY i a d r e s y  h e  ne ro w a  
^ s ię g i  p - m lą tk o w e ,  O P R A W Y  
REPKEZENrACYJNJE i biklj*
filskie — wykoame artysta ia-
t-oligatsr K RZY^IECK I Lwów.  
Leona Sapiehy 28. 13,1

Czyszczenie
ścian i sufitów. Wiórowanie po 
sadzek. Cena od pokoju 5 zl. 
„Nowego** Lwów, Senatorska 7. 
tel. 36.51 1239

Kufry
walizki, teczki, torebki damskie  
najsolidniej naprawia, odnawia— 
Barasz.Lwów.Zimorowicza 7. 1943

P a n t c Ć U e

10 tel. 10-88. 24751

mmmm
• {̂ftoszenlm w tdj gabryoe uml«a>oza

my do 15 ołów besplmtnle

Polonistka
poszukiwana jake nauczycielka  
polskiego ze szczególaem uwzglę­
dnieniem gramatyki. Oferty pod 

Szwajcarka* Kurjer Lwów, Zi- 
morowicza 10. 24716

Potrzebna
panna na wiaś do gospodarstwa  
z umiejętnaścią szycia ewentu­
alnie gotowania Zarzycka Lwów  
Chodkiewicza 7/1 gadz. 1— 3.

24759

Pamięta] już 
szbolnaj ławki „Gsl-|aocby 1. 
wanoplater" od 50 
groszy w y k o n u j e  
starannie złotnicze 
naprawki. Lwów,  
Kopernika 14 na­
przeciw Kina. 1311

Zegary, budziki,  biżuterją naj 
taniej aprzedaje, naprawia, z • 

odjnsienia W AN DE R Lwów, Sza, ■
1405

Pracownia szklarska
B, Stelmacha, Lwów. Kepernika  
22, tel. 45-79 wykonuje wszel­
kie roboty szklarskie. Poleca  
wielki wybór ram i karniazów 
cajnewszych wzorów po  cenach  
najniższych. 1126

Urządzenia
oświetleai elektrycznego, — 
dzwonków, telefonów, gromo  
chrony, wykonuje tanie i solidnie  
„Elektra1* Lwów, Pasaż Mikola- 
s- ą tel. 10-85. 1144

Do studenckich
egitymaeji fotegrafjo wykonuje 

szybko Slćórski Kopernika 22.
2473t

Ubrania Ochronne
dla szkół technicznych eraz 
muadary P. W. bajeezaie tanie  
jtdynle w Wytwórai „Centrum*1, 
Lwów, Skarbkowska 4, naprze­
ciw kina „A tU atic1*. 1407

D0XA
IH.6C IwrawUTTERMANisrmniłKA i».

1440

Tel. 51-89-
Lwów, ni. Zyblikiewicza 2 I p. 
drzwi 2. P /zepiaywanie na ma­
szynie. Strona 20 gr. Kepje 5 gr. 
rówaież w języku niemieckim  
i franc. 1106

JAK OGŁASZAĆ —
TO W  „BU! JERZE"!

m

g o r s e t V
„Aatinea** lą s*l* 
lepsze. Ceny pr*J" 
stepee. Lwć w, Pi*' 
audskiego 11 A  

145)

Czy żviesz
«by tylko ż y ć ?  Zycie ma swoi* 
powaby, życie można wykerzy*' 
tać. Dla mądrego nigdy nie jas] 
zapóźao 1 Mężna żyć, tworzy^ 
i radewać » i ę ! Trzeba iedra  
umieć dużo zarabiać. Stosaiż* 
raładę: wielki obrót — mat/
zysk i reklamując się stale i c«‘ 
lewo w Kurjerze Lwewskim n«* 
w«t w ebecnych ezasacb meżn* 
zarabiać. 24647

z doztarezenege materiału dk 
miary wykasuje wytwóraia „!b>«  ̂
Lwów, Mickiewicza 26. ' 14-7

hi
ize, r 
1 c o; \ 
łfctr

zalaca aajstaraza firma katolić'. '

L. T. Skrzypek
•wów. Halicka 4 t le en 44,76 

1

OBUWIE poleca aajtaniej knfo- 
icki magazyn JOT-ES, Lwów. 
el. Kapitalny ?. 590

Przybory szkolne
i kancelaryjne sprzedaje

najtaniej------

— J. SKRABSKA
Lwów, Piłsudskiego 16]

W ydaw ca. M zr. D. Maciejko Czcionkami DRUKARNI KRASOWEJ Sp 2 o. o. Lwów. Mochnackiego 48. Odpow. red, Marian Ostrowski


